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Nr 83 (12107) Wileński

zydent p rz y ją ł 
istawicielki kobiet

„eóednia Dnia Matki pre-

5 * -  i  gsS-atol się 1 przedstawi-
^poszczególnych o rgam - 

Ij pup społecznych.

Lwnifc kancelarii prezy- 
l^rius Meśkauskas przed- 
Ifośd: Angelę Kostogrizie- 
Lpoewodniczącą Litewskiej 
foty Opieki Narodowej 
Ęń rodzin), Birotę Zapie- 
| -  przewodniczącą Sza- 

Wspólnoty Opieki Na- 
Natalią Kasatkinę —  

jracąda Otwartej Litwy, 
WitiełJię Ośrodka Kuttu- 
Łskiej, socjologa, Dalię 
pBene —.sekretarza odjpo- 
Ęfehego czasopisma „Mote- 
Yiioię Braziene — prezy- 

iośrodka informacyjnego 
ta przedsiębiorczości Lit- 
cc Sigitę Burbiene — po- 

Rta Sejm, przedstawicielką 
p  socjalnej.

radem podzielił się myśla- 
pfiefeiwęj sytuacji matek, 
p  łszystkim licznych ro

dzin, o  trudnościach bytowych, 
które napotykają setki tysięcy 
naszych rodzin. M atkt wyraziły  
sporo propozycji dotyczących 
rozwiązania wielu* skomplikowa
nych problemów. Prezydent 
zwrócił uwagę na fakt, że na 
Litwie ponad sto tysięcy dzie
ci wychowuje się przez jednego  
z rodziców —  przeważnie matki.

Wszystkie te olbrzymie prob
lemy powinni rozstrzygać prze
de wszystkim mężczyźni. Uwa
żam, że wszystko to jest do 

przezwyciężenia. W ielkie na
dzieje pokładam na opracowy
wanych nowych ustawach —  za
równo o emeryturach, jak  i in
nych ułatwiających życie i prze
de wszystkim sytuację rodzin 

wielodzietnych 5—  powiedział
prezydent

Z  okazji Dnia Matki złożył ży
czenia przybyłym kobietom i ma
tkom całej Litwy.

(ELTA)
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(których nie wybrano, bo byli 
tylko w  spisie swej organizacji) 
Itd.

Hasła —  „Komisji Utvinasa są 
aktualne ustawy tylko starej da
ty", „Litwa jest niepodzielna", 
„Zwróćcie Merkysa", „Podpisy 
wyborcze na rzecz R. Maciej- 
kiańca są sfałszowane", „Dla Lit
w y Wschodniej nie kierowni
ctwo kolaborantów, a rządy pań
stwa" —  mówią same za siebie.

N ie  będziemy komentowali 
szerzej tej kolejnej pikiety, ale 
jej celem było widocznie wywar
cie nacisku na Sejm, Rząd, Głó
wną Komisję Wyborczą, aby 
przy władzy w rejonie wileń
skim pozostali byli dygnitarze, 
którzy przydzielili i nadal przy
dzielają areały ziemi obecnym 
mieszkańcom Wilna, zapomina
jąc o ich właścicielach;—  rolni
kach Wfleńszczyzny, którzy do
tąd karmili i żywili nas.

Zygmunt WIRPSZA

N A  ZDJĘCIU W . Charlna: pi
kieta wilnian „w  obronie" inte
resów mieszkańców rejonu wi
leńskiego.

W itaj, majowa jutrzenko!
Z UROCZYSTOŚCI W PAŁACU KULTURY 
WSPOLNOTY ZWIĄZKÓWZAWODOWYCH

Długo, bardzo długo czekali
śmy nar takie -właśnie uroczysto
ści związane z tą datą, drogą 
każdemu Polakowi, zresztą każ
demu człowiekowi otwartemu na 
świat, ceniącemu doniosłe wyda- ~ 
rżenia historyczne. Pierwszy raz 
po minionej wojnie w  “ W ilnie  
głośno wypowiedziano —  Kon
stytucja 3 M aja  —  na, jej 200 
urodziny. Zorganizowano wów
czas szerokie obchody tego świę
ta.

202  rocznica miała już swego 
patrona w  Ambasadzie Rzeczy
pospolitej Polskiej. Uroczysto
ści w  lokalu Pałacu Kultury 
Wspólnoty Związków Zawodo
wych obecnością swą zaszczycili 
Jan Maria Rokita, szef Urzędu 
Rady Ministrów RP, Piotr Sta
chańczyk, podsekretarz stanu w  
urzędzie Rady Ministrów, M a
rek Karp, dyrektor Ośrodka 
Studiów Wschodnich. Obecny 
był korpus dyplomatyczny RP 
w  W ilnie z ambasadorem Ja
nem Widackim i kierownikiem 
Konsulatu Generalnego Dobiesła
wem Rzemieniewskim na czele.

.O  genezie Konstytucji 3 Maja, 
o  jej znaczeniu dla Polski i Eu
ropy, obchodach tego święta na
rodowego i państwowego w  nie
podległej Polsce mówił ambasa
dor Jan Widacki. Zaznaczył, że 
święto ubiega się w  czasie z 
wielkim świętem kościelnym —  
Matki Boskiej Królowej Polski.

Jan Maria Rokita mówił o nas, 
Polakach na Litwie, o naszej 
obecności w  życiu religijnym, 

(Dokończenie na str. 3)

N A  ZDJĘCIU:' złożenie kwiatów na Rossie; fragmenty uroczy
stości w Pałacu Kultury Wspólnoty Związków Zawodowych.

Fot. Walery Charin

Życzenia A. Brazauskasa dla narodu polskiego
W  poniedziałek prezydent Re

publiki Litewskiej Aigirdas Bra- 
zauskas wystosował depeszę gra
tulacyjną do prezydenta RP Le
cha W ałęsy i narodu polskiego 
z okazji święta narodowego —  
rocznicy Konstytucji 3 Maja.

(Depesza głosi: ,iZ ' ogromną
radością składam Panu i wszy

stkim mieszkańcom Polski gra
tulacje z  okazji waszego świę
ta narodowego -— Dnia Konsty
tucji.

•Życzę Waszemu Krajowi, aby 
pomyślnie kroczył drogą dobro
bytu i postępu. Jestem w pełni 
przeświadczony, te przyjaciels
kie więzi między obu krajami i

ich ludźmi będą się rozwijały 
- i umacniały dla dobra nas wszy
stkich.

Proszę przyjąć, Wasza Eksce
lencjo, wyrazy najserdeczniejsze
go szacunku.

Alglrdas BRAZAUSKAS, 
prezydent Republiki Litewskiej 

(ELTA)



„K  Ł! R I E R W I L E Ń S K I "

Nowa partia-  
Związek Narodowy
(konserwatyści litewscy)

il maja-, w  sobotę, ponad 700 
przedstawicieli ze  "wszystkich 
miast i- re jonów  Litwy przegło
sowało za  utworzeniem nowej 
partii - — '  Zw iązku N arodow ego  
(konserwatyści. Litwy).

W  Litewskim Akademickim  
Teatrze Dramatycznym na kon
ferencji założycielskiej tej p a r
tii uchwalono statut, program , 
dziesięć innych dokumentów, a - 
pelujących do społeczności Lit
w y  i  szefów państwa.

M ianow ano i  zatw ierdzono, 
kierownictwo nowej partii. Jej 
przewodniczącym został lider o - 
pozycji sejm owej Vytatitas Land- 
sbergis, zastępcami —  Antanas  
Stasiśkiś, A lg irdas Katkus i 
M etys  Laurinkus. K ierownictwo  
zarządem Zawiązku N arod ow ego  
(konserwatystów Litwy) zlecono  
eks-premierowi Gedaminas owi 
Vagnoriusowi. Zaproponował on  
11 członków organu w ykon aw 
czego tej partii. Tajnym  głoso
waniem  w ybran o  też kom isję re. 
wizyjną, kom isję nadzorczą z  5 
osób, Jej przewodniczącym  zo
stał pisarz Kazys Saja, który u- 
zyskał najw ięcej głosów .

Inicjatorzy Zw iązku N arod o 
w ego  liczą .na to, że członkami 
i zwolennikami tej partia* stanie 
się większość saj udistów, gdyż 
i konferencja założycielska zw o 
łana została z  in icjatyw y Sejm u  
Sajudisu. A le  ja k  ju ż  p o  zjęż- 
dzie powiedział przewodniczący  
nowej partii V . Landsbergis, nie  
oznacza to jeszcze, że Sajudisu  
ju ż  n ie ma. Jego  zdaniem, Z w ią 
zek N a ro d ow y  powstał w  w y 
niku d ługotrw ałego dogrzewania  
politycznego w raz  z  odrodze
niem partii politycznych, w sp ie 
ranych przez Sajudis. Przed kon
ferencją założycielską w ype łn io 
no 889 ankiet osób, które ze
chciały być  członkami tej partii.

P rogram  i  statut Z w iązku  N a 
rodow ego  zorientowane są  na  
zasady działalności klasycz
nych partii konserwatystów  
Europy Zachodniej. N a  Lit
w ie  za  konserwatystów uw a
żają się też Partia N iepodle
głości i  Zw iązek Liberałów . Jak  
twierdzi M ećys  Laurinkus, jest 
to jedyn ie dow odem  tego, że  
idee konserwatyzm u n a  Litwie  
żyją. W  je g o  przekonaniu nad
szedł czas konsolidacji idei T 
ludzi-. V . Landsbergis p ow ie 
dział, że stworzenie klasycznej 
partii konserwatystów  n a  Lit
w ie  stwarza pomyślne w arunki 
dla współpracy m iędzynarodo
w ej. Przyw ódca partii liczy na  
to, że ta organ izacja  polityczna  
stanie się  przekonującą, pow aża
ną, cieszącą się autorytetem si
łą, co  jest bardzo  potrzebne, aby 
ludzie w ie rzy li w  tę partię, gdy  
znów  będzie się  w ybierać Sejm.

Pierw szy  zjazd Zw iązku  N a 
rodow ego (konserwatystów  Lit
w y ) zamierza się zw o łać jeszcze 
w  tym  roku. Zam ierza się spre
cyzować na nim  statut i p rog 
ram. ■ *

>v K onferencję założycielską poz
drow ili goście z N orw egii, Łot
wy, przedstawiciele Partii Chrze
ścijańsko -  Demokratycznej, N ie 
podległości, Zw iązku Liberałów,
, organizacji społecznych o  orien
tacji p raw icowej.

_ _ _ _ _  (ELTA)

„ B R A T  P R Z E C I W K O  
B R A T U "

—  tak się nazywa wstrząsają
cy pokaz fotograficzny czynny w  
stołecznym klnie „V iln iu s\  , Je
go organizatorami są agencie  
prasowe —  polski P A P  oraz li
tewska ELTA.

Trzech polskich fotografików  
Hotr Janowski, Paw eł Kopczyń
ski oraz Jan Skarżyński utrwa
lili na taśmie wstrząsające epi
zody w o jn y  w  Jugosławii. W  ro
ku ubiegłym  pokaz prezentowa
ny by ł w  W arszaw ie. N a  Litwie 
eksponowany Jest po  raz pier
wszy. w  „Vilniusie” wystawa  
czynna będzie trzy tygodnie  
stamtąd powędruje do innych  
miast Litwy.

Inf. w ł.

n ia jj

B I T W A  N A  P L A C U  G A G A R I N A

W  R O C Z N I C Ę  

K O N S T Y T U C J I  3  M A J A

W A R S Z A W A  (kor. E LT A  A .  
Degutis). 3 m aja Polska obcho
dzi narodowe święto —  roczni
cę Konstytucji 3 M aja . 202 lata 
temu Sejm  zatwierdził naonczas 
najbardziej demokratyczną w  
Europie Ustawę Zasadniczą kra
ju - ^

Dzień Konstytucji 3 M a ja  ja 
ko  święto narodowe i  dzień 
wolny  Polska ma jednak dopie
ro po raz czwarty.

W  W arszaw ie  na G robie  N ie 
znanego Żołnierza w  południe 
przywódcy polscy w  im ieniu na- 

i rodu złożyli wieniec. W ieńce  
złożyli również akredytowani w  
Polsce przedstawiciele korpusu  
dyplomatycznego. N a  cześć pole
głych za  wolność i niepodle
głość k ra ju  rozległo  się 24 salw  
armatnich, a nad  placem Józefa  
Piłsudskiego przeleciały samolo
ty  wojskowe.

O B C H O D Y  5 0 0 - L E C I A  

P A R L A M E N T A R Y Z M U  

P O L S K I E G O

W A R S 2 A 1 W A  (kor. E L T A  A .  
Degutis). K ońcow ym  akordem  
obchodów  500-lecia parlam enta
ryzm u polsk iego  b y ło  uroczy
ste wspó lne posiedzenie Sejm u  
i  Senatu. H istorycy  są zdania, 
że w łaśn ie  przeprow adzone zi
m ą 1493 r. posiedzenie Sejm u  
stanow i początek parlam entary
zm u w  kraju .

W  odezw ie Sejm u i  Senatu  
podkreśla się, że „na przestrze
ni pięciu stuleci parlam entaryzm  
polski przeżył okresy  sw e j cbw a.  
ły  i  upadku, rozkw itu i  zastoju, 
dobitnie odzw ierciedlając ciężkie  
dzie je  narodu. Suwerenność, de
m okracja  i  p raw orządne  państ
w o  —  to  g łów n e wartości w spó ł
czesnej Polski, w  których ku l
tyw ow an iu  znaczącą re ję  odeg 
ra ły  Se jm  i  Senat. M am y  d aw 
ne tradyc je  dem okratyczne, u - 
czyńm y wszystko, abyśm y byli 
ich  god n i" ' —  g ło s i o d e W a .

W  sa li kolum nowej Sejmu  
Pokpki otwarto w ystaw ę pośw ię 
coną 500 rocznicy parlam entary
zmu w  kra ju . A

P E R S P E K T Y W Y

W S P Ó Ł P R A C Y

W AiR SZAJW A  (kor. E L T A  A .  
Degutis). O środek m iędzynaro
dow ych  w ystaw  w  Polsce —- 
Poznań —  p ragn ie ożyw ić  
w spó łpracę gospodarczą z  Lit
wą. Podczas spotkania am basa
dora  R Ł  w  Polsce Dainiusa Ju - 
nevićiusa z kierownictwem  Poz
nan ia i w o jew ód ztw a  poznańs
k iego  postanow iono naw iązać  
bezpośrednie stosunki m iast pol
skich z  dużym i miastami’ Litwy.

D . Junevićius odw iedził rów 
nież Poznański U n iw ersy te t\ A -  
dam a M ick iew icza, p rzygotow u
jący  specja listów  języka  litew 
skiego. W  p o łow ie  m aja  ukoń
czy studia p ierw sza prom ocja  
lituanistów. Porozum iano s ię  co  
do  pom ocy L itw y  w  uspraw n ie
n iu  przygotowania metodyczne
go  studentów, organizowaniu  
ich praktyki n a  Litwie.

W  Z W I E R C I A D L E  

S T A T Y S T Y K I  
B I A Ł O R U S K I E J

MDŚISK (Belinform  —  T A SS  —  
ELT A ). Zaledw ie 0,7 proc. m ie
szkańców Białorusi z ufnością 
patrzy na przyszłość. W e d łu g  da
nych Instytutu Socjo logii A k a 
dem ii N a u k  republiki są to  prze. 
ważnie ludzie interesu. A  prze
ważająca większość responden
tów  —  82 proc. —  jest bardzo  
zatroskana wzrostem cen i  ob
niżaniem się stopy życiowej. Po
nad połow a ich uw aża się za 
niezamożnych, §& 15,7 proc. —  
za nędzarzy.

A  w ięc dw ie trzecie przesłu
chanych, według ich w łasnej o- 
ceny, żyje n a  granicy nędzy lub  
w  nędzy.

M O S K W A . 2 osoby poniosły 
śmierć i 60 zostało potuibowa- 

/ nych w  sobotnie południe w  
Moskwie, gdy  czoło pierwszoma
jow ego  pochodu, zorganizowane
go  p rzez Front Ocalenia Narodo
w ego, starło się z  m ilicją i woj-l 
skaml wewnętrznymi. Ofiarami 
starć padli jeden demonstrant i 
jeden milicjant.

Demonstracja komunistów i 
narodowców zgromadziła ok. 25 
tys. ludzi. Po tym, ja k  m ilicja nie  
dopuściła do marszu w  kierun
ku Krem la na Plac Czerwony, 
demonstranci ruszyli kolumną  
ulicą Leninskij Prospekt.

Przy  w ejściu  na p lac Gagarina  
natknęli się na wątły  Jtordon  
m ilicji uzbrojonej w  tarcze i pał
ki i b lokadę z  ciężarówek. Tłum, 
na którego czele m aszerował po
czet sztandarowy opozycyjnego? 
Zw iązku O ficerów , natarł na kor
don, który natychmiast użył pa
łek. Doszło do  bijatyki, zakoń
czonej szybkim  zwycięstwem  de
monstrantów. „Pałki zabrali...., 
tarcze rozbili" —  powiedział ko
respondentowi, PAP , jeden  z w y 
cofu jących się  milicjantów, chło
pak o  dziecinnej twarzy.

Dużo silnie jszy oddział, który  
przyby ł z  odsieczą, uży ł znanej 
skądinąd „broni psychologicznej", 
to jest walen ia  pałkam i w  tar
cze. N a  m ilicjantów  posypały  się 
kamienie, ziemia i  fragm enty  
dem olowanych ciężarówek i au 
tobusów. W a lc zon o  na pałk i i 
kije  od  flag. Demonstranci użyli 
również do  ataku jednej ze zdo
bytych ciężarówek. M ilicjanci 
odparli ten atak, odważnego kie

rowcę „wypalowano" z  kabiny 
i zawleczono do pobliskiej „bu
dy". Potem użyto strażackiej ar
matki wodnej. Policja zachowy
w ała  się dość brutalnie, spoto 
osób zostało lekko rannych.

Jeden z organizatorów powie
dział korespondentowi PAP, że 
cała awantura by ła  klasyczną 
m ilicyjną prowokacją, świade
ctwem pewności siebie ..zdraj
cy" Jelcyna 1 jego  popleczni
ków.

Okrzykami „Jelcyn morderca" 
rozbrzmiewały w  sobotnie popo
łudnie w agony  moskiewskiego 
metra. Z  zamkniętego ze 
wszystkich stron przez milicję 
Placu Październikowego pierw 
szomajowa demonstracja, zorga
nizowana przez Front Ocalenia 
Narodowego, na apel organiza
torów przeniosła się pod budy
nek Rady Najwyższej.

Spokojny przebieg miała nato
miast sobotnia manifestacja, zor
ganizowana pod murami Krem
la  na Placu M aneżowym  przez 
rosyjskie zw iązki zawodowe. 
Kilka tysięcy uczestników już w  
godzinę po  rozpoczęciu manife
stacji rozeszło s i ę . do  domów. 
W ładze  M osk w y  nie wyraziły  
związkowcom  zgody na demon
strowanie na Placu Czerwonym, 
zaś dostępu do  znajdującego się 
tam mauzoleum Lenina broniły  
Silne oddziały milicji.

O ficja lnych obchodów 1-majo- 
w ego  świata w  tym  roku w  M o 
skw ie n ie było. „

B  (RAP)

P O W O Ł A N O  K O M I S J Ę  D E P U T O W A N Y C H  

D O  B A D A N I A  W Y D A R Z E Ń  1 M A J A

M O S K W A  (IT A R  —  T A SS  —  
E LTA ). N a  -zlecenie Rusłana Cha- 
sbułatowa powołana została ko
m isja deputowanych do zbada
nia spraw y : „D laczego i w  ja 
kich okolicznościach użyto siły  
przeciwko uczestnikom poko jo 
w e j manifestacji w  dniu święta 
państw ow ego 1 m aja". Poinfor
m ow ał o  tym  wiceprzewodniczą
cy R ad y  N a jw yższe j W alentin  
Agafonow .

Przewodniczącym  kom isji zo
stał deputowany. Giennadij Bie- 
n ow  —  jeden  z  liderów  bloku  
parlam entarnego „Rossijskoje  
jedinstwo". W  składzie kom isji 
są deputowani ludow i Rosji 
Iw an  F iedosie jew  1 M ichaił 
Czełnokow, kilku deputowanych

Rady M oskiewskiej oraz stołecz
nych rad re jonow ych —  lenino
wskiej i październikowej.

Zdaniem  W alentina Agafono- 
w a, kom isji zlecono „niezwłocz
ne zbadanie wszystkich okolicz
ności w ydarzeń  na p lacu Gaga
rina i przedstawienie d o  5 ma
ja  m ateriału Radzie N a jw yż 
szej i prokuraturze".

Jak poinform ował W .  A gafo 
n ow  „tryb obrad  parlamentu" 
jak  na razie pozostaje bez zm ian;' 
o d  5 m aja deputowani pracować  
będą w  komisjach i komitetach, 
na 11 m aja  przewidziane jest 
posiedzenie Prezydium  Rady
N ajw yższej. Następnie izba zbie
rze się na posiedzenia plenarne.

P I E R R E  B E R E G O V O Y  P O P E Ł N I Ł  

S A M O B Ó J S T W O

P A R Y Ż  (FTAR— T A SS— E LTA ). 
W  sobotę ca ła  F ranc ja  wstrząś
n ięta b y ła  śm iercią by łego  p re 
m iera k ra ju  P ierre 'a  B eregovoy ’a. 
Stopniow o -wyjaśnia ją s ię  oko 
liczności tej tragedii.

J ak  w  niedzielę* w ieczorem  
poin form ow ał prokurator z  N e -  
vers Dom inie le  Bra, b y ły  p re 
m ier państwa, który  w  ciągu  
ostatnich dziesięciu lat pełn ił o - 
bow iązki m era tego  m iasta," 1 
maja; pod W ieczór przyjecha ł na 
m iejski cam|ping. W ręcz y ł tir na. 
grody^ zwycięzcom  zaw odów  
wioślarskich. Następnie poprosił 
kierow cę  i strażnika osobistego, 
aby  się cofnęli- od  samochodu, 
gdyż chce zatelefonować stam
tąd d o  dyrektora sw ego  gab i
netu. Sądząc ze wszystkiego w ła 
śnie w  te j, chwili b y ły  szef rzą
du zabrał leżący w  samochodzie 
pistolet strażnika.

N astępn ie kazał strażnikowi 
osobistemu pozostać i  zaczekać 
n a  m iejscu na dyrektora gab i
netu, a sam  z k ierow cą  od je 

chał do  poblisk iego miasteczka. 
P o  drodze P ierre  Beregovoy raz 
jeszcze zatrzymał się, a b y  zate
lefonować, jpo  czym  wysiad ł z 
sam ochodu nad  przepływającym  
przez tę m iejscowość kanałem  
Pow iedział, l  że chce się przejść l 
i poprosił kierowcę^ aby  przy
w iózł strażnika osobistego.

-K ierowca i  strażnik p o  pow 
rocie n ie znaleźli by łe go  pre
m iera w  tym  samym miejscu, 
zaniepokoiili się, a  potem z a u - . 
ważyli, że zginął pistolet. Rzu
cili s ię  na poszukiwania i zna
leźli g o  w  pobliżu śmiertelnie 
rannego. Pierre Beregovoy le
żał n a  w znak p od  drzewem, a 
obok —  pistolet.

Zdaniem  prokuratora, wszyst
k o  w skazuje n a  to, że Berego- 
voy  zastrzelił się z  broni swego  
strażnika osobistego. Lekarze 
stwierdzili, że ku la tra fiła  w  
ganiło.

Żadnych oficjalnych ośw iad
czeń co  d o  przyczyn tej trage
dii jak  na razie nie ma.
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W  S R I  L A N C E  —  Ż A Ł O B A  

I  W Z M O Ż O N E  B E Z P I E C Z E Ń S T W O

K O L O M B O  (A FP— E LTA ). Sri 
Lanka okryła się żałobą po za
m ordowanym  prezydencie kraju  
Ranasinghe Premadasite, a tym
czasem polic ja i w o jsko  są w  
stanie gotowości bo jow ej, gdyż 

są przypuszczenia, że w  mieście 

może być w ięcej takich samobój
ców  powodujących wybuchy. ~ 

Flagi nad instytucjami państ
w ow ym i są w  połow ie opusz
czone i wzniesiono białe —  dla

uczczenia pamięci Premadasy, 
który zginął w  sobotę podczas 
manifestacji pierwszomajowej. 
Stało się to prawdopodobnie za 
przyczyną mordercy partyzan
tów  LTTE —  kamikadze.

Tysiące ludzi w  poniedziałek § 

ustawiło się w  kolejce, przed 

pałacem prezydenckim* chcąc od- '  
dać ostatnią ćześć Premadasie. . 
Pogrzeb prezydenta odbędzie się 

w  czwartek.
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aktualności
„USTAW A „ELECTROBALT-93**

bałtyckich międzynarodowa wyspecja- 
B SP  ’  tlektrotechniki i 'elektroniki użytkowej otwat-

litew^Klm centrum wystawowym „Lttexpo“. ,w * i -  w utewsŁi*" - i -----------------------------------■
BESS » *  „„lentować tu będą znane na święcie firmy 
WrZfiTf JZ-.*** " .Thomson‘‘.^ A E ^ o r a ^ in n e ^ ^ iw o -

HI&  . Siem ens„Thom son", AEG  oraz inne. Ekspo- 
; J!^*!' Jy puedslębioratwa krajów, bałtyckich 1 azjaty-

_  przeznaczona je*t dla specjalistów, zalnte-
Ł * *  “ oanonstruje się tu sprzęt elektrotechniczny i 
T i t f *  YZyidby, przeznaczone do oszczędzania energii 
l &p , w warunkach domowych. Podczas seminariów 

1 Zwiedzających ze swą produkcją, zostaną omó- 
J«^rAelekom unikacji w  Europie Środkowej i Wscho- 
K p j RH litewskie centrum wystawowe „Litexpo“
r ^ f l ^ ^ u n d h a n d e f a " .

r  tfZYSZŁOSC SZKÓŁ DLA  DOROSŁYCH
on«arzvszenie Oświaty dla Dorosłych przyjęte zo- 

K l d s k i e e o  Stowarzyszenia Oświaty Dorosłych. Or- 
i  f S r o l j ą c a  ścisłą więź z UNESCO  i Radą Europy, 
M  ”  —im członkom, wdrażającym różne programy oś- 
I^S|acym specjalistów.

Kiwstale Litewskie Stowarzyszenie Oświaty Doro- 
o reorganizację tego systemu oświatowego i 

potrzeb ludzi, 'chcących uczyć się dalej. W  cza- 
*^akoweso nauczania średniego w  miastach i rejonach 
to samodzielnych szkół dla dorosłych. Dziś pozostało 
Ł  iediJ tizecia i prawie siedmiokrotnie zmniejszyła się 
Ih | | |  Zdaniem wiceprezydenta stowarzyszenia Edmun- 
wmtasa, «koły dla dorosłych zamierza się zreorgapizo- 

lii sposób, aby można tu było  nie tylko zdobyć w y 
mię średnie, ale tei wiedzę z konkretnej dziedziny. 

POWSTAŁA FUNDACJA Ł  I Ł  STASYSO W  

Łltratentwie Sprawiedliwości Republiki Litewskiej zareje- 
L  fundację księdza Konstantinasa i burmistrza Koristanti- 

na tzecz Litwinów Wileńszczyzny.
[dobrowolna i samodzielna organizacja społeczna zatroszczy 
F|«]ionyjt«nie dla potrzeb Litwinów Wileńszczyzny spadku

riejo K. i K. Staśysów. Fundacja wspierać będzie dzia- 
hiUnrain̂  i oświatową w  Litwie Wschodniej, udzieli po- 
b barytom, krajoznawcom, 'historykom sztuki, zorganizuje

EŁ
UWAGA! NIEBEZPIECZNE TRANSAKCJE  

bija papierów wartościowych Republiki Litewskiej p rzy Mi* 
kotwie Finansów rozpowszechniła oświadczenie, że  banki 
jstjjne „Hermisu, „Ukio Bankas", „Saulią Bankas** i niektó- 
p  reklamują swe akcje bez zarejestrowania ich w  kom isji 
H* wartościowych Republiki litewskiej. W ed łu g praw a 
ptych banków mogą być (zastosowane sankcje, a n ie za- 
Prańe akcjfe — anulowane, wkłady za nie n ie zw rócone 
pfoouje komisja papierów wartościowych.

GIMNAZJUM M A  70 LAT  
Jnmfcę założenia uczciła jedna z najstarszych kow ieńskich 
PWnich — gimnazjum „Sautes".

rozpoczęły się M szą świętą w  kościele Zm artw ych- 
P^Chrystusa Pana. Obecnym i b yłym  nauczycielom  i ucz- 

ich gościom o szkole, je j działalności opow ie- 
P T O o rk a Aidona Selienć.

kończenia szkoły otrzymało ju ż  około 5 tys. mło-

-DZIEft DANTEGO* W  K O W N IE  

f ^ k a m ite t  stowarzyszenia „Dante A lig h ieri” zapro- 
w  WMiotece publicznej. Uhonorowany 

*̂Umacz utworów tego w ielk iego pisarza w łoskie- 
[^ U lew skl Edyardas Viskar*a.
Ihiiy-L. *15 komitetów tego stowarzyszenia. W  kra- 
I ‘^ch dwa -  w  Kownie i  Tallinnie. 1

JAMNIK MATKI W  SZA W LA C H
w demu Venslauskasów  (Muzeum „A u śra”) 

J r W i 111 świecie pomnik M atki. F oW ięcony jest ma- 
*czyni ponad setki dzieci, reżyserce i akitor- 

Ę* N ew skiego „A m eryka w  łaźni* Stani-
T C ^ -y e n s U r u s k ie n t
Ej^^skieł ^ J ° ni ĉia pomnika uczestniczył prem ier Ke- 

ofiĄjoJ ™ *^as Sleźevićius. Pomnik w zniesiony został 
K S ^ tinoy- 4116 *>IZeZ sP0^cz®“stwo, poszczególne przedsię-

” atoUcy Norwegu M  pocz^ ku naszeS ° wieku wzniesiony

.  V'^ S J J ? T A  H U B O P E ISK A  p o ż y c z y ł abreMł7 ** ' fiW U W tlM ŁA  F U i Y d Y ł
^ _^N IĄ D Z E  DLA RZEMIEŚLNIKÓW  

R ?  êdyi ^ć^ącoch Litwa otrzyma od Wspólnoty Euro-

Witaj, majowa jutrzenko!
(Dokończenie ze str. 1) 

kulturalnym, gospodarczym, po
litycznym RL. Podkreślił, że pre
zydent, rząd Rzeczypospolitej 
Polskiej z  troską, pomocą, wspar
ciem i nadzieją będą patrzyli na 
kształtowanie obecności Polaków 
w  kluczowych aspektach życia 
Republiki Litewskiej.

Obchody rocznicy Konstytucji 
3 M aja w  W iln ie  stały się- pię
kną okazją do uhonorowani a 
osób, szczególnie zasłużonych. 
N a  mocy decyzji prezydenta RP 
Lecha W ałęsy  kolejnej grupie 
kombatantów przyznano medale 
„Za udział w  wojn ie obronnej 
1939". Otrzymali je  Bolesław Ja- 
cyna, Marian Janpwski, Leon 
Maciejewski, Józef Paszkiewicz, 
Jan W erotej. Ministerstwo Kul
tury i Sztuki RP nagrodziło od
znakami „Zasłużony dla kultury 
polskiej11 pięciu księży z  W ileń 
szczyzny. Są to Józef Aszkieło- 
wiez, Henryk Bernatowicz, Jan 
Mackiewicz, W itold Michaj łowicz, 
Henryk. Naumowicz. Rada Ochro
ny Pamięci W a lk  i Męczeństwa 
przyznała medale „Opiekuna 
miejsc pamięci narodowej** —  
Złote —  Algisowi Karosasowi 
(kustosz muzeum w  Ponarach), 
Antoniemu Ławrynowiczowi, Bru
nonowi Tarczewskiemu; Srebrne 

1 —  A licji Klimaszewskiej i  W ik 
torowi Nowosielskiemu. . Z  ra
mienia , Ministerstwa ' Kultury i

Sztuki RP listy gratulacyjne 
otrzymali Dominik Kuziniewicz i 
Marian Wojtkiewicz. W ładysła
wow i Korkucłowi— ■ kierowni
kowi polskich dziecięcych zespo
łów pieśni i  tańca w  W iln ie  i . 
na Wileńszczyźnie, wręczony zo
stał „Order Uśmiechu", przyzna
no mu także dyplom M SZ —• 
„Za wybitne zasługi dla ku|tury 
polskiej w  1992 r.". Wręczenie 
jego nastąpi w  Warszawie. /

Gratulacje i i  życzenia wszy
stkim wyróżnionym w  imieniu 
premier RP Hanny Suchockiej 
przekazał Jan M aria Rokita.

Piękna to była uroczystość, 
-oprawiona wspaniałym wystę
pem Polskiego Zespołu Artysty
cznego Pieśni i Tańca „Wilia". 
Zaprezentował się on rzeczywi
ście znakomicie. Specjalnym re
pertuarem, w  którym zabrzmiały 
hymny Polski i Litwy, a także 
„Gaudę Mater Polonia", „Rota", 
pieśń „Witaj, majowa jutrzen
ko". Królował mazur i polonez* 
brawurowo wprost wykonana 
została „Suita rzeszowska", a 
jakże wzruszająco (przepiękne 
opracowanie) zabrzmiała piosen
ka „Rozkwitały pąki białych 
róż*1. N ie  'zabrakło też folkloru 
wileńskiego. Słowem, całość 
bardzo nastrój owa, wyważona, 
odpowiednia do chwili. I jeszcze 
jedno, konferansjer —  Mirosław

Szejbak w  tej roli —  niedości
gniony.

Powinno być zadowolone kie
rownictwo „W ilii" z tego tak 
udanego występu. Zresztą w  
tym świątecznym dniu dała ona 
jeszcze wieczorem drugi koncert.

Sponsorami imprezy byli —  
AmbasadL i Konsulat Generalny 
RP w  Wilnie, kierownictwo Pa- 
łacu Kultury Wspólnoty Zwiąż 
ków Zawodowych, spółka akcyj 
na „Znad W ilii". Pizy okazj 
„W ilia" podziękowała za pomoc 
prawną mecenasowi Czesławów 
Okińczycowi, a za pomoc finan 
sową księdzu Mirosławowi Ba] 
cewiczowC

W czoraj w  południe na cmen
tarzu wojskowym na Rossie zło
żono kwiaty. Przybyli tu amba
sador RP w ' W ilnie, przedstawi
ciele Konsulatu Generalnego, 
Klubu A K  na Wileńszczyźnie, 
ZPL, FKPL im. J. Montwiłła.,  
W artę honorową pełnili harce
rze oraz chór Akademii Medycz
nej z  Gdańska. Natomiast o 
godz. 16 w  Sali Lelewela nastą
piło otwarcie wystawy „Konsty
tucja 3 M a ja "  ze zbiorów U W . 
Wieczorem (godz. 18) w  koście
le św. Ducha odbyła się uroczy
sta Msza Sw.

Halina JOTKIAŁŁO

Spektakl poetycko-muzyczny w Geli Konrada

> tu_ * y s°kości^3-min-ecu- Wspólnota- Europejska | 
fe. *ret*nieco nas na realizację programu rozwoju dro- 
F* ©kiL 7̂€m*08*a prywatnego. Pożyczki będą przy- 

niż 3 lata i z odsetkami nie wię- 
B S - P r*«2nar^ V  realizację każdego z projektów za- 
K}csi^’c2ka 1*1; tys. niemieckich marek/ gdyż w

û elan ,®^czana w  tej walucie.
t̂ew*k| Newskim rzemieślnikom będzie rejestro- 

Pluh^^at j ^P*5i®lnie utworzony Departament Inwesty- I lrzY banki: Baltic Bank oraz Inwesty-

K N lo , I  M  JORKU —  W IEŻA  BABEL
fev^t6(j 8ni? Zkańcy' Nowego Jorku mówią w  115 ję- 

Mieszkańców tego miasta, prawie 41 proc. 
■K i/*1® utr7v J e. angie1skn, ale w  języku ojczystym.

v ^ * 8o m tys. osób w  mieście zupfełnie
reaftcżv înnie  ̂ i cyklem  angielskim posługują się 

^°*j®uie. Tworzą oni w  Nowym  Jorku 
.1? , 1 mogą normalnie funkcjonować nawet 

tein 6* 0- językiem hiszpańskim posługuje 
**ób, głównie są to wychodźcy z Puerto

Polskie Studio Teatralne przy  
W ileńskim Klubie Pracowników  
M edycyny 1 m aja br. wystąpi
ło ze swym  nowym  spektaklem 
przygotowanym ku czci obcho
dów  Konstytucji 3  M aja. Młodzi 
aktorzy fw większości debiutan
ci) dali tym razem spektakl w  
oparćiu o  dawne teksty poety
ckie Zimorowicza, W itkowskie
go, Sarbiewskiego, Jasińskiego, 
Kowalskiego, J. Przerwy -  Tet
majera, jak  też Mickiewicza 
(fragment „Pana Tadeusza" i 
Święcickiego (uczestnika Pow
stania 1863 r.). Do spektaklu 

Włączono także urywki „Pamię
tnika 2" Kilińskiego oraz wspo
mnienia anonimowych pamiętni- 
karzy opracowanych przez Pola 

i  Potockiego.
Ten okolicznościowy krótki 

spektakl, został przychylnie przy
jęty przez publiczność (rekrutu
jącą się głównie z  wycieczki 
turystycznej z Polski).

Przedstawienie zaszczycili

swoją obecnością goście oficjal
n i z W arszawy z szefem Urzę
du Rady Ministrów Rzeczypos
politej Polskiej Janem Marią 
Rokitą na czele oraz przedsta
wiciele Ambasady RP na Lit
wie, Konsulatu RP w  Wilnie.

Spektakl p t  „Rozbite stado"

(reż. Liii ja Kiejzik) zostanie za
grany także w  bieżącym tygod
niu*

mi. w ł

N A  ZDJĘCIU: soena ze spek
taklu p£. „Rozbite stado" w  Ce- 
U Konrada.

Fot. BroDteława Kondratowicz

Pierwszy sprawdzian już poza nimi...
Jak już informowaliśmy, 24 

kwietnia br. odbył się pisemny 
sprawdzian dla kandydatów na 
studia w  Polsce. N a  15 miejsc 
na studia pełne i 2 -letnie studia 
nauczycielskie startowało 88 chę
tnych. W  sprawdzianie wzięli 
udział uczniowie nie tylko szkół 
wileńskich, ale też Z rejonów 
wileńskiego, solecznickiego, tro
ckiego, święciańskiego. Najw ię
kszą-popularnością—wśród m ło*- 
dzieży niezmiennie cieszą się ję 
zyki obce i medycyna —  po 19 
chętnych, ekonomika —  12, pra
wo i Informatyka —  po 6 osób. 
Kierunek pedagogiczny marzy 
się 9 osobom. Pokonując pierw
szą poprzeczkę na drodze do 
zdobycia indeksu na uczelniach 
R P  abiturienci musieli się upo
rać z testami z 10 przedmiotów, 
a z każdego mieli odpowiedzieć 
na 10 pytań. 'N a  każdy, przed- •

miot —  po pół godziny. Testy 
były o średnim stopniu trudno
ści, poszczególni uczniowie po
trafili odpowiedzieć na nie przed 
czasem. Należy zaznaczyć, że 
prace były anonimowe, opatrzo
ne osobistym kodem kandydata.

STUDIA W POLSCE

N 21-osobowa komisja egzamina
cyjna utworzona przez Stowarzy
szenie Naukowców Polaków Li
twy oraz Polską Macierz Szkol
ną na Litwie pod przewodni
ctwem wiceprezesa PMSZnL pa
na Józefa Kwiatkowskiego po 
sprawdzeniu prac stwierdziła, 
że najwyższy wynik ze spraw
dzianu uzyskała osoba pod nr 2 
zdobywając 89,2 pkt, najniższy

—  31 pkt. Zdecydowana wię
kszość uczestników sprawdzianu, 
bo aż 77 osób, przekroczyła po
przeczkę 50 pkt. To cieszy.

Dalsze losy kandydatów będą 
rozstrzygane przez i  komisję 
MENu, która 14 maja przepro
wadzi sprawdzian pisemny, a 16
—  rozmowę kwalifikacyjną. W te
dy to zostaną wyłonieni przyszli 
studenci. Wszyscy, którzy brali

-udział w  sprawdzianie 24 kwie
tnia, mają prawo stanąć przed 
komisją MENu, zaś poparcie od 
komisji egzaminacyjnej otrzy
mają, oczywiście, najlepsi. Co do 
szans, to każdy może je  osobi
ście oceittć na podstawie wyni
ków z każdego przedmiotu, z 
którymi można się zapoznać w  
siedzibie PMSZnL (ul. Paupio 26), 
a także w  „Naszej ’ Gazecie". 
Wszystkim życzymy powodzenia.

Inf. wł.

N 1 PnvS ? te,|eA agencji informacyjnych, radia 
*«<*owaU Barbara ZNAJDZIŁOWSKA

Dziś w  b a n k a ch  litew sk ich
Litewski komercyjny „Vytis" 

(3.V): dolar —  543 (skup), 555 
(sprzedaż), marka niemiecka —  
338 (skup), 348 (sprzedaż), rubel 
rosyjski —  0.50 (skup), 0.65 
(sprzedaż).

Wileński komercyjny: dolar
545 (skup), 557 (sprzedaż), mar

ka niemiecka —  340 (skup), 348 
(sprzedaż), rubel rosyjski —  0.59 
(skup), 0.61 (sprzedaż).

Innowacji: dolar —  545 (skup), 
556 (sprzedaż), marka niemiecka 
—  333 (skup), 345 (sprzedaż).

„Lietuvos verslas>": dolar __
543 (skup), 559 (sprzedaż), mar
ka niemiecka —  333 (skup), 343

(sprzedaż), rubel rosyjski —  0.45 
(skup), 0.65 (sprzedaż).

„Hermls": dolar —  547 (skup), 
558 (sprzedaż), marka niemiecka 

—  339 (skup), 347 (sprzedaż), 
rubel rosyjski —  0.58 (skup), 
0.64 (sprzedaż).

„Litlmpez": dolar —  547
(skup), 559 (sprzedaż), marka 
niemiecka —  337 (skup), 348 
(sprzedaż), rubel rosyjski —  0.55 
(skup), 0.65 (sprzedaż).
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Przyszłość samorządów należy do gmin 

Co dziś nurtuje władze lokalne?
Na ten temat mółwili w  ubiegłym tygodniu starostowie gmin 

i merowie miast rejonu solecz niskiego z przewodniczącym Ra. 
dy Samorządu rejonu ąolecznlckiego Marianem Symcoowlciem, 
jego zafltqpqą Bolesławem Daszkiewiczem oraz naczelnikiem re
jon ki Tadeuszem Mickiewiczem

Obecnie Jedną z najbardziej 
aktualnych spraw  dla w ładz lo
kalnych jest wydawanie no
wych dowodów  osobistych. G o 
szczący na spotkaniu przedsta
wiciele M S W  stwierdzili, że re
jon  przoduje pod tym względem  
w  republice. O ko ło  70 proc. o - . 
bywateli już je  otrzymało. Tym  
niemniej do 1 Iipęa br. muszą 
uczynić to wszyscy. Starostów  
niepokoi to( iż niektórzy zanie
d bują  to lub świadom ie zw le
kają, korzystając ze starych so
wieckich paszportów podczas 
w ypraw  do  państw by łego  Z w ią 
zku Sowieckiego.

■Niełatwo m ówić o  sprawach  
sportu, kiedy kieszeń świeci pu
stką. Jednak kierownictwo re jo -,  
nu, a  także miast i gm in po 
uzgodnieniu z  przedstawicielami 
organizacji sportowych znaleźli 
sposób na* zaktywizowanie i us
prawnienie działalności sporto
w e j. Postanowiono zatrudnić ku
ratorów sportu przy re jonow ym  
samorządzie i w  wydziale oś
wiaty. Natomiast starostowie i - 
m erowie zobowiązali się finan

sować interesujące ich miesz
kańców imprezy, jak  też p ła
cić ich- organizatorom.

JTporo zarautów padło pod ad
resem pracowników  policji. 
Kwestię praworządności p lanuje  
się om ów ić podczas kolejnej, 
trzeciej sesji Rady samorządu, 
którą zapowiedziano n a  koniec 
m aja. Sw e propozycje na ten te
mat zgłoszą również wł&dze 
gminne. Słowem, w yk larow ało  
się w ie le  spraw , których koor
dynowanie jest niezbędne. P e w 
ną rolę może odegrać w  tym 
niedawno założony w  rejonie  
k lub  starostów i m erów. C o  pra
w da  dopiero  teraz został w yb ra 
n y  je g o  zarząd, d o  którego w e 
szli m erow ie Solecznik i E jszy- 
szek, a także starostow ie dzie- 
wieniskiej, jaszuńskiej, turgiels- 
kiej gmin. Przewodniczącym  za
rządu w ybran o  mera Solecznik. 
Zdzisława Palewicza.

Zarząd k lubu w  najbliższym  
czasie m a zam iar om ówić p ro 
pozycje  gm in dotyczące przysz
łej reform y sam orządowej.

Jadw iga B IE L A W S K A

stąd my to znamy? Wojna na kije. 
Atak odparty bez przelewu krwi

Już z w ieczora w łaściciele zie. 
ini poinform owali, że w  celu za
garnięcia przemocą parceli pod  
budow ę domófar prywatnych . w  
sobotę szykuje się atak praco 
w n ików  Litewskiej Akadem ii 
Rolniczej'.

G dy przybyłem  o ósmej rano  
już zastałem kilkudziesięciu pra. 
cowników  LAR . W krótce przy 
jechała spycharka. W łaścicie le  
ziemi1, okoliczni m ieszkańcy nie 
pozwolili je j na niszczenie zie
m i, uprawnej, w łasnym i ciałami 
zagrodzili drogę. Docent L A R  
•p. Navasaitis zachęcał swych  
^pracowników: „Chodźcie szyb
ciej, zepchniemy w  bok baby  
tamujące drogę spycharce, piech  
zaczyna pracę*'. K u  wielkiej 
rozpaczy pana Navasaitisa i 
jego  wspólników nerw y kiero 
w c y  spycharki nie wytrzym ały,’ 
nie p róbow ał jechać na ludzi.

Tym  masowym  atakiem na 
wieś ochotników w alk  o n iepod
ległość L itw y  bezpośrednio k ie
rowali deputowani Kowieńskiej 
R ady Rejonowej p racu jący  w

akademii i ubiega jący  się o 
parcele w  tym  osiedlu. Przed
staw icie le L A R  k ierow ali się 
zachęcaniem zarządu re jonu ko
w ieńskiego: „Iść i nie zw ażając  
na nic rozpoczynać b u d ow ę". 1 

Z  L A R  w  tej ak c ji uczestni
c zyło  oko ło  150 osób „uzbro jo 
n y c h "  w  siek iery  i tófcaty. N a 
si w ieśn iacy pochWytaii k ije  
przyniesione przez w łaścicieli 
parceli.

Szanowni panow ie, w yobraź 
cie sobie rozgorzałe nam iętno
ści tłum u nie reagu jącego  n ie 
m al na żadne argum enty. C zy  
dużo b rakow ało  d o  k r^ra^e j p o 
tyczki? Jak d łu go  naruszyciele  
ustaw  będą k ierow ać  naszymi 
re jonow ym i i gm innym i radami 
i samorządami? C zy  Se jm  i rząd 
czekają na ro z lew  krwi?

Zeponas JUR G ELEV lC lU S , 
przew odniczący rady  

pretendentów  do  odzyskania  
ziemi grpiny nore jk iskie j 

w  rejonie kowieńskim  
„Lietuvos aidas"

<  z  dn. 30.1V.1993 r.
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Przedsiębiorstwo państwowe „Lletuvos Paśtas" poinform owało  
ELTA, że 5 m aja rozpocznie się prenumerata litewskiej p rasy  
periodycznej na H I kwartał br. Potrwa do 10 czerwca.

N a  liście prenumerowanych wydań —  ponad sto gazet i  cza
sopism.

Bez opłaty skarbowej ant l
Zawsze i wszędzie płaciło się  

za usługi. Tak już jest, żć czło
w iek rodzi się, żyje i umiera nie 
na bezludnej, wyspie, lecz wśród  
społeczeństwa, inaczej zwanego  
,^państwem". Gdziekolw iek się  
zwrócimy — d o  USC, sądu, w y 
działu paszportowego, biura no
tarialnego —  wszędzie należy u- 
iśclć określoną sumę pieniężną, 
czyli opłatę pobieraną za w yko
nanie określonej funkcji, zwaną 
inaczej opłatą skarbową. U chw a
ła n r 163 rządu Litwy prawomo
cna od 2 2  marca br. właśnie 
tak się nazywa „O  opłacie skar
bow ej". Ustala ona, ile obyw a
tel płaci za poszczególne usłu
gi, których całkowity w ykaz jest 
w  uchwale podany bardzo szcze
gółowo. Zaakcentuj em y ’ niektóre 
je j  punkty, m ogące najbardziej 
zainteresować,naszych Czytelni
ków. Zacznij m y od USC . O p ła 
tę skarbową pobiera się za re
jestrację każdego aktu metryka- 
cji, a także za wciągnięcie do 
nich zmian, uzupełnień lub za 
powtórne ich  w ydan ie  obywate-

zmianie nazwiska po zawarciu 
związku - małżeńskiego, a  także 
przy zmianie imienia - 1 nazwis
ka, które błędnie były  wpisane . 
w  latach okupacji, dowód oso
bisty zamienia się bezpłatnie. Z  
kolei za wymianę zniszczonego, 
podartego dow odu  osobistego 
pobiera się opłatę w  wysokości 
200 talonów. M ożliwe są przy
padki braku kartek przeznaczo
nych do przedłużenia w izy w y 
jazdowej, a wtedy za obowiąz
k ow ą wym ianę dokumentu pła
ci się 300 talonów. Ludzie dość 
często gubią dowody osobiste: 
zdarza się, że przez roztargnie
nie# z  własnej winy, lecz bywa, 
że komuś dokument ukradną. W  
tym przypadku wymiana będzie 
kosztowała 100  talonów; w e  
wszystkich innych — pięciokro- - 
tnie drożej.

Do czasu aż zostanie wydany  

n ow y dowód osobisty, osoba za
zwyczaj otrzymuje tymczasowe 

zaświadczenie obywatela; za  któ
re płaci się 50 talonów. Dla o-

low i. Przykładowo, za rejestra
c ję  .zw iązku małżeńskiego pła - %c z ^s t0  zmieniających m iej- 
cimy obecnie 500 talonów. N a - sce zameldowania podajem y do

wiadomości, że na dzień dzisiej
szy kosztuje to 10 talonów. -

Państwo i obywatel

tomiast rozw iązanie małżeństwa 
za obopólną zgodą m ałżonków  
(pod warunkiem, że nie mają  
nieletnich dzieci; jeżeli mają, tó 
rozwodu udziela wyłącznie sąd) 
kosztuje 1500 talonów. Opłatę  
pobiera się również za wym ianę  
metryk, wpisania do nich pop
raw ek  i uzupełnień —  500 talo- 

-  nów. Za ponowne w ydanie zgu
bione] metryki pobiera się 50 
talonów.

Również za w ydaw ane doku
menty przez M inisterstwo Spraw  
W ew nętrzn ych  pobiera się op 
łaty, na przykład, za zaprosze
nie, które m ieszkańcy Republiki 
Litewskiej muszą wysłać, jeżeli 
chcą zaprosić o byw ate li z  nie
których  k ra jów  zagranicznych  
lub  osób bez obywatelstwa pła
ci się 300 talonów, jeże li pobyt 
jest czasowy. Natomiast za za
proszenie n a  stały  pobyt w p łaca  
sie 1300 tal. Jeżeli obywatele  

państw zagranicznych i osoby bez 
obywatelstwa pragną zamieszkać 
na Litwie, to opłata skarbow a za 
otrzym anie zezwolenia wynosi 
200# ta lonów  (za mieszkanie, cza
sow e) i 700 ta lonów  —  za  m ie
szkanie stałe. Z a  potwierdzony  
form ularz wyrzeczenia się o by 
watelstwa przy w y jeżdzie  z  Lit
w y  ustalono opłatę w  wysoko^ 
ści 700 talonów.

A  teraz o  szczególnie aktual
nym  temacie —  nowych pasz
portach. D la obywatela ubiega
jącego  się o  w ydanie dokum en
tu w  przyśpieszonym trybie w ie l
kość opłaty  w yn osi 10  tys. ta 
lonów, jeżeli d ow ód  osobisty w y 
d a je  się  w  ciągu dw óch  dn i od  
dnia złożenia podania lub  3 tys. 
talonów,, jeżeli w yda  się go  w  
ciągu 7 dni od chwili złożenia 
podania. Natom iast za dowód  
załatw iony w  zw yk łym - trybie  
płacim y na razie 100  talónów.
Jeżeli natomiast ju ż  n o w y  dow ód  
wym ienia się na skutek zmiany  
imienia, nazwiska, to płacimy  

rów nież 100 talonów. Ty lko  przy w ynosi 700 talonów, a  za po
nowną rejestrację —  50 talonów. 
Licencja dla obywateli Republiki 
Litewskiej na polowania i poz
wolenie *na odstrzał dzikiej zwie
rzyny oraz zwierząt futerkowych  

w  zależności od ich rodzaju, ko
sztuje od 800 do 150 taL

Kirami

Odpuszczających na stałe' nasz 
kraj zawiadamiamy, że opłata 
skarbow a za przygotowanie do
kum entów na w y jazd  na emig
rac ję  wynosi 1300 talonów. O - 
trzymanie zaświadczenia o  zacho
w an iu  p raw a dó obywatelstwa  
Litwy, jeżeli osoba mieszka cza
sowo w  jak ie jś  republice byłego  
ZSRR kosztu je 100 talonów, na
tomiast 10 dolarów  U SA , jeżeli 
mieszka w  innych państwach za
granicznych m a jednak zamiar 
powrócić na Litwę. Otrzymanie 
w iz  w jazdow ych przez obcokra
jow c ów  w  punkcie kontroli gra
nicznej Litwy kosztuje 40 doia- 
rów  U SA* natomiast jeżeii w i
zę przedłuża M S W , opłata jest 
czterokrotnie niższa. Różna jest 
w ie lkość opłaty z a  pozwolenie  
na działalność licencjowaną (na 
okres d o  5 lat)— Nip. uzyskanie 
pozwolenia n a  m iędzynarodowe 
przew ozy pasażerów  lub ładun-' 
ków  ma kosztować 30 dolarów  
na każdy samochód. Natomiast 
pozwolenie na przewożenie pa
sażerów  autobusem po teryto
rium L itw y  kosztuje do 1000 ta
lonów. Chętni podjęcia się 
pracy  taksówkarza powinni w ie
dzieć, że za licencję będą musie
li obecnie zapłacić do 6  tys. ta
lon ów . Zresztą ceny się trochę 

zmieniają i konkretną wielkość 

opłaty ustala każdorazowo mi
nisterstwo lub służba wydająca  

licencję.

M yśliw ych  informujemy, że o - 
płata za zarejestrowanie strzelby
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N a ekranie T V — filmy o papież®

M | g

M IG A W K I WILEŃSKIE. Fot. W . Charln

Komitet w izyty papieskiej na 
Litwie informuje, że przygoto
w an y  został program  filmów, za
poznający z osobą O jca  Święte
go, jego  nauką, pontyfikatem. 
Filmy w  Telew izji Litewskiej 
będą prezentowane przed w izy 
tą papieską, w  niedzielę po po
łudniu.

W  m aju przewidziane są fil- 
J  my „Dzień z papieżem11, „Zna
czenie pontyfikatu0, „Papież i 
W schód", „Jesteście m o ją  na- 

I dzieją** (spotkania papieża z

miodzie^- 1 

kańcy

h |

ntkiem j j
I  rodzW*"' 
i  29 s l e n * i , - >  f

i n n e  H  9 j f i
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Polskie Stowarzyszenie| 
J^osprawnych na Litwie

w Wilnie zostało założone Polskie Stow arzy- 

I ^ "'‘flńswawnych . LJtPoljnva” C®!®01 naszego S tow a- 
I ^ S a w a  bytu osób niepełnosprawnych, Obrona ich 
S*!9®1 udzielanie p o m o cy o rga n izacjo m  inwalidów,j nononJ, .. . 3ji||a i iH |J

fiirt W KIwuiiru  -----,■■■---------k------------------------- j
losu znaleźli się jakby za  burtą, zachow anie ich 

;'U k ie j oraz więzi z  kulturą poteką.
r  crawa/zyszenia są do ść rozległe i dalekosiężne. 
KfSehJrfl jesteśmy w  stadium zbierania informacji o  
11 “[^ L p r a w n y c h . Dlatego bardzo prosim y wszystkich 
F " T S n i ć  niżej zam ieszczoną ankietę I w ysłać na adres: 
t e T r u s k u l ć n M  1 5 - 7 7 , 2 0 5 1  Vllnlus.
B P ®  ’

 JP  ' ' ' -

SłtBS, telefon ..................* * * "

hnyjszsfcen/e '  '  •i ' - ‘ '  : 1
[#jemaszjęzyki (w  jakim stopniu znasz język polski?) . . . .

I to p iim lid zk a  (p iz y c z y n a ) .......................................................

l iU e n m z  p r o b le m y ? . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .   .

tttogo oczekujesz w  swoim życiu, jakie m asz p ia n y na  

■ M  1 |

I C z e g o  spodziewasz s ię  od  S tow arzyszenia?  . . . . . . . .

ilJetie masz p r o p o z y c je ? . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

ZARZĄD STOW ARZYSZENIA'

p poziomie „ Y i ln i i” ?

„Parady” Jana Potockiego —  
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RJr ÎJo Klubu Miłośników 
! ,  Ofykiem prof. Piotrem 
l u j  *Pec9in od stosunków 
E^»k ich. Specem, ale 
1 2 ®  Poziomie naszych 
I  f e f f  K-Qar§vy i | Śime- 
bfe,. i nny°h z  nie mniej
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drugiej w ojny światowej, uciekając 
przed za lew a jącą  kraj bolszewicką 
nawałą znalazł się w  zajętych przez 
nazistów Suwałkach i był świadkiem, 
jak ci „potomkowie Krzyżaków" dy
nam item  w y sa d z a ją  w  pow ietrze  
krzyże na litewskim cmantarzu, a  na  
bramie m iejskiego parku_umieszcza- 
ją  tablicę „Zutritt fur Polen ist verbo - 
ten" (^Polakom  w stęp w zbroniony”), 
nie m ów iąc ju ż  o  w ym ordow an iu  

Żydów:
„Suwałki! H istoryczna nazw a.

7. p a ź d z ie rn ik a  1920  roku  z a  
pośrednictwem  Ligi Narodów  tutaj 
był podpisany układ pok o ju .P o  paru  
d n ia c h  n a  ro z k a z  J ó z e fa  
Piłsudskiego generał Żeligowski go  
złamai. L iga N arodów  ustąpiła prze
mocy, gwałcicieli d o  porządku nie 
przywoła ła, nie ukarała, krzywdy  
uczynionei Litwie nie naprawiła. W raz  
z podeptaniem  układu z  Suwałk na
stępow ały  jedno  p o  drugim  inne  
łamania układów. O ne  doprowadziły  
do uzbrojenia Niemiec, umocnienia 
nazizmu, d o  upadku G odesbergu  —  
Czechosłowacji, do  oddania Kraju 
K ła jp ed zk ie g o , d o  z n iw ec z en ia  
samej Polski.-Do podeptania imienia 
Polaków w  tychże Suwałkach. Ustęp
stwami rozpieszczony, rozzuchwalo
ny nazizm szaleje teraz w  krwawej 
orgii p o  całej Europie, ustępliwą  
-Francję rozgromił, zwolenniczce naj
większych ustępstw, Anglii, grozi, w  
porzuconej na wolę B ożą Europie 
Wschodniej cichcem dziki pląs wilka

? 0d,ug p.

z niedźwiedziem odbywa". I to jest, 
zdaniem  I. Śeiniusa, tragedia nie 
tylko Litwy, ale i całej ludzkości, której 
główną przyczyną —  nierozwaga sa
mych ludzi (I. Śeinius, „Raudonasis 
iVanasn. Vilnius, „Vaga", 1990, p. 
224).

Komentarz jest tu chyba zbędny.

Elżbieta BEZEKAVIĆIENĆ

P .S . Ew e n tu a ln e  h on ora rium  
proszę przekazać na prenum eratę  
^ Kuriera" d la rencisty.

Już nie po  raz pierwszy ten teatr 
(bazujący się w  Suwałkach) występu
je  gościnn ie  na Ziem i W ileńskiej: 
Przywozili uprzednio „Pana Tade- 
usza”, a  w  roku ubiegłym  „Dwie bliz
ny". Tym  razem  -^ -„P a rad y "  Jana  

Potockiego w  reżyserii Krzysztofą Za
leskiego.

„Parady" Potockiego s ą  mutacją 
postaci komedii delfarte: jest tu stary 
s a f a n d u ł a t a t a  K asander (cytat 
rzymskiego Cassandrina), jest je go  

córka Zerzabela, pragnąca z a  mąż 
się w ydać (Oczywiście z a  szlachetnie 
urodzonego), jest tradycyjny doktor 
(Dottore), jak też służący —  po  trochu 
prostacki, po  trochu błazeński, roz- 
daw ca  dowcipu —  Gil, polski kuzyn 
Pulcinelła —  Puncha, no i jest w sp a 
niały kochanek Leander (krewniak 
bohatera z  „Bartłomiejowego jarmar
ku"). A  jeszcze ^ p o s t a ć  przez teatr 
w prow adzona —  dyrektor w  kostiu
mie —  wypisz wymaluj portret XIX- 

■ w iecznego  Gnafrona.
W  sum ie —  5 scen w  jednym  

akcie. Spektakl trwa niewiele ponad  

godzinę, ubarwiony znakomitą m u- | 
zyką skom ponowaną przez A ldonę ; 
P e llo w sk ą -K ra su c k ą  (d o  tekstów  
neutralnych daw nych  francuskich  
poetów) i bez  zarzutu wykonanych  
(syntetyzator) przez studenta Akade- 
mii Muzycznej Artura Zielińskiego. 
Spektakl wspania le stylowo ubrany 
(kostiumy i scenografia— Jan A. Cie
cierski). Przedstawionie świetnie wy
reżyserowane —  w łaśnie w  konwen
cji komedii dell’arte, z doskonałą  

o bsad ą  aktorską.
-  A  tak w  ogó le  —  chwała Teatrowi 

na Kresach, że nam ten gatunek ko
medii przywiózł, w  W ilnie dotąd przez 
żaden z  lokalnych teatrów nie grywa
ny ani też o g ląd an y  w  realizacji 
obcej. Ogrom ne dzięki Teatrowi na 
Kresach, że  przypom niał nam (a  
przede wszystkim naszym insseniza- 
torom), że teatr —  to po prostu: gra, 
udawanie, „sztuczność", która po
winna w  Sztukę się przemienić, a  to
przede wszystkim z a  pom ocą bogac
twa środków wyrazu artystycznego, 
którym to arsenałem dobry aktor po
winien dysponować. W  przypadku tej 
obsady (Iwona Rulewicz, Witold Bie
liński, Ryszard Dreger; Grzegorz Ga- 
dziomski, Jan Janga Tomaszewski) 
mówić należy o aktorstwie niewątpli
wie wysokiej próby. N a „Paradach 
Jana Potockiego, materiale, jak się 
okazało, bardzo wdzięcznym, przed
stawiona nam oto została niezwykle 
plastyczna koncepcja teatru jako  
sztuki", a  w ięc czegoś, co się daje 

kształtować. Zbyt długie lata karmio
no nas przesadnym szacunkiem dla
treści" z  natrętnym pomijanięm  

wszystkiego, co  „trąci form ą . w  
braku otwartości prasy —  J,®J 

I zmuszony był przejąć teatr, wpada-
iąc przez to w  niebezpieczny poślizg

publicystyczny. Dziś jednak 'wraca 
ponownie pasja epoki dla »for™y - 
Dotąd zjadliwa satyra (oczywiście 
społeczna) przekształca się obecnie 
w  świat komediowy. Może już czas 
najwyższy, żebyśmy się nauczyli-

ś m ia ć  (a lb o  p rz y n a jm n ie j  
uśmiechać).

„Parady" w  realizacji Teatru na 
Kresach śm ieszą i baw ią  sw oją naiw
nością i naturalną spontanicznością. 
Jak też całkięm nieoczekiwaną aktu
alnością (jeżeli juz o  „treść" chodzi). 
Ano: „Kasander —  podróż d o  Indii", 
„Kasander —  literatem", „Kasander 
—r demokratom". Kasander rozpisu
jący „koń —  kurs" nanajlepszy utwór 

literacki, w  którym je go  córka m a być 
N agrod ą  Literacką— ta scena rozeg
rana z  dużą brawurą wzbudziła na 
sali najwięcej chyba oklasków. M oże  
m ianow icie tego  rodzaju  „aktual
ności" (zw łaszcza wycieczki pod ad 
resem literatów i demokratów wszel
kiej m aści) skłoniły także kiedyś  
(boda j w  początkach 1970 r.) .scenę 
la lk o w ą  L u b u s k ie g o  T ea tru  im. ‘ 
L. Kruczkowskiego (Zielona Góra) do  
wystawienia właśnie tychże „Parad" 
Jana Potockiego (Zielona G óra od  
p ew nego  czasu —  po  repatriacjach z 
Sowietów —  dosłownie „kwitnie" po- 

_etami). . _ _ . M

Gościnne występy 
Teatru na Kresach 

w Wilnie
Jak wspomniałam, bohaterowie 

„Parad" Jana Potockiego mieli już 
swoich kuzynów za  granicą w  cza
sach ciut wcześniejszych.

Z  diariusza sejm owego z roku 
1666:„Dłe 14 Marti! 1666... Com e- 
dią W ło szy  sp raw ow ali w  Zam ku na  
sali. N a  której Pantalon wydaw ał 
córkę za  syna je d n ego  Doktora b o 
gatego , a le  ten Doktor byt skąpy -*

Tutaj tata Kasander także wyda
wał swoją latorośl Zorza belę za
Doktora. Z  tym, że  ona Doktora nie 
chciała, ale wciąż po  Leandrze pła
kała (i jak to w  utopijno-baśniowym  
św iecie  komedii byw a wszystko  
dobrze się skończyło). To aktorskie 
brawurowe trio (Kasander • Zęrza- 
bela —  Leander) zasługują na naj
wyższe słowa pochwały

A  .p ro p o s  L o en d ra , m llosci.- 
Temat chyba nigdy nie wygasający. 
W  1561 r. figuruje on w  sztuce-pt. 
Starożytna a  świeża historya Hero 

Loandra, czyli Kamień miłości szcze- 
rey, a z  niey szczyra a  godziwa próba 
przyjaźni Damona I Phythlasa, dwoy- 
g a  wiernych przyjaciół z Pobrzeza .

Z  Teatrem na Kresach miesz
kańcy Wilna, Kowna (i nie tylko) pod
leli niewątpliwie „szczyrą a godziwą 
próbę przyjaźni". Wiernych przyja
ciół zdobędą niewątpliwie Jeszcze i w  
Podbrzeziu ( w  końcu tam ohyba kie
dyś zawitają) I w  Podborzu (jeżeli ich 

tam zaproszą). A  na 
Ich na pewno w  pięciu podwileńskich 
miejscowościach, w  wioskach odda
lonych od stolicy, w  klubach, w  śyyiet- 
licachrdomaęh kultury...

• „...Dle 15 Martll 1666... W łoszy  
m ieli" marlonety w  pokoju JK Mci 

■  pokazywać, potem się  z  sobą  nie 
mogli zgodzić” (Diariusz sejmowy z 

[r. 1666).

D łe 19 -25  Apriil 1993— Polacy  

(Teatr na K resach ) mieli swoich  
bohaterów  w  dom ach kultury i klu
bach  (nie grzeszących  odpow ied
nimi warunkam i) pokazać I ...zrobili 
to  w span ia le. Potem  s ię  z  s ob ą  nie 
pokłócili, chociaż przyczyny tzw. 
„ob iek tyw n e” (ok rop ne  warunki 
gran ia ) stwarzały  p o  temu w iele 
sposobnośc i.

...Byłam z nimi w  Kowalczukach 
(rejon wileński). Grali w  „domu kultu
ry" (cudzysłów 'r~ ś  bo  ten DK to była 
kiedyś kotłownia, którą oddano na 
użytek kultury) na naparstkowej 
scence, w. zimnej, b. nieprzytulnej 
sali. Z a  to tu jak nigdzie chyba indziej 
dopisała publiczność. Młodzi, starzy 
i najmłodsi — - Połacy i nie tylko. Jak 
poinformował mnie później starosta 
m iejscowej gminy Mirosław Alek
s a n d ro w ic z —  „w Kowalczukach 
mieszka 13 narodowości". Aktorom 
teatru zgotowano niezwykle serdecz
ne przyjęcie. Powitano ich burzą 
oklasków, pysznym pierogiem- do
m o w ego  w ypieku, m alowniczym  
koszem oplecionym przylaszczkami, 
wzruszającym obrazkiem „na ludo
w o" z  wizerunkiem Ostrobramskiej, 
wiązankami kwiatów. Pożegnano —
królewską kolacją serdecznie przy
rządzoną przez miejscowe panie, 
opowiadaniami, piosenkami i gorącą 
prośbą, żeby przyjeżdżali tu częściej.

Podobnie było w  Janczunacn. 
podobnie —  w  Kownie, podobnie—  
w  Wilnie... Reakcje publiczności (a 
byli to ludzie różnego autoramentu) 
s ą  wymownym dowodem  na to, jak 
bardzo wizyty tego teatru są tu po

trzebne. 7 n 7 P ,
W  Wilnie złożyli wizytę w  z u  l. 

(na zaproszenie pani Apolonii Ska- 
kowskiej) oraz w  siedzibie wi eń- 
skiego Polskiego Zespołu Teatralne- 
n 0 przy  K lu b ie  P raco w n ik ó w  
Medycyny (ria zaproszenie Zespołu)- 
Podzielono się wrażeniami. A  był to 
wdzięczny dla nich temat -  stosun
kowo niedawno na Warsztatach Teat
ralnych w  Bydgoszczy Wileński P<£ 
ski Zespó ł Teatralny przy Klubie 
Pracowników Medycyny pracował 
także nad „Paradami" Jana Potockie-

^  Tvch spotkań mieli mnóstwo. Po 
powrocie do Polski jakoś je sobie 
odpowiednio skatalogują.

O  wrażeniach z pobytu na Litwie 
poprosiłam opowiedzieć kierownika 

artystycznego tego teatru (0fV 
ieao  aktor) Witolda Krasuckiego

^ r T m ^ P ^ ^  

la jb l iż s ż y c h  numerach naszeg

dziennika).
Alwida ROLSKA

Wilna. . - .
, Fot. W. Charln
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Dokąd „odpływają” bogactwa Rosji
W  środkach masowego przekazu coraz więcej alarmujących informac

ji: o  niekontrolowanym wywozie z  Rosji metali kolorowych, drewna, ropy 
naftowej, gazu i Innych surowców. O  m echanizmach umożliwiających 
rabowanie bogactw Rosji piszą w  tygodniku „EKON O M IKA I ŹYŹŃ" zastęp
ca szefa urzędu do walki z  kontrabandą Państwowego Komitetu Celnego 
Rosji W. JE O O R O W I główny Inspektor urzędu A. M A KSIM Ó W  w  artykule 
p t  „Kuda „upływajut” bogatstwa Rossil”.

Najczęściej w transakcjach eks
portowych praktykuje się zaniżenie 
wartości celnej. Producent sprze
daje pośrednikowi np. metal po 
cenie 500 tys. rubli za tonę, przy 
jego wartości 900 tys. rb. Pośred
nik, który utworzył za granicą firmę 
„offshore" odsprzedaje towar już 
po jego realnej cenie światowej, na
wiasem mówiąc, uzgodnionej w 
drugiej, ukrytej przed urzędem cel
nym umowie między producentem 
i pośrednikiem. Wpływy walutowe, 
stanowiące różnicę między za
niżoną i realną wartością, pozostają 
za granicą.'W odróżnieniu od służb 
zachodnich celnikom rosyjskim, 
mającym wiarygodną informację o 
istnieniu drugiego, realnego kon
traktu, bardzo.,trudno jest spraw

dzić  ‘rzeczywisty wtynik transakcji. 
Na Zachodzie, zwłaszcza w ramach 
EW & , współdziałanie między 
różnymi służbami jest dobrze zor
ganizowane. Np. służba francuska 
spokojnie może poprosić służbę 
belgijską o dane —  po jakiej cenie 
sprzedano u nich towar, zadeklaro
wany we Francji po 1J) dolarów. 
Przy potwierdzeniu podanej ceny 
sprzedaży służby celne mają prawo 
sprawdzić, jaka kwota wpłynęła do 
banku na konto firmy. Rosyjska 
służba celna, pozbawiona jest 
możliwości zweryfikowania konta 
bankowego. „Mądrzy”  handlowcy 
część wpływów przelewają nie na 
firmę, leczna prywatne konto Ros- * 
janina, który zorganizował dosta
wę.

Czy załatwiając dokumenty na 
wywóz towaru celnicy zwracają 
uwagę na zaniżenie ceny w dekla
racji? Tak, zwracają, jednak nic nie 
mogą zrobić. W  Rosji nie ma usta
wodawstwa antydumpingowego. 
Od formalnej strony sprawy, hand
lowiec może sprzedać-tonę ropy 
naftowej za rubel, jeśli jest to jego 
własność. Niedawna uchwała rządu 
(z 5 listopada 1992 r.) określiła tryb 
obliczania wartpści celnej przy
wożonych towarów. Natomiast 
sprawa eksportowanych towarów 
—  głównego źródła trwonienia za- . 
sobów naturalnych— nadal pozosi 
taje otwarta.

' Mąjąc do czynienia praktycznie 
‘ każdego dnia z zaniżaniem wartości - 
celnej, ‘w -Państwowym Komitecie 
Celnym przeanalizowano sytuację 
dochodząc do wniosku, że eksport 
po zaniżonych cenach stał się 
możliwy dzięki bezczynności or
ganów Ministerstwa Stosunków 
Gospodarczych z  Zagranicą, wyda
jących licencje na wywóz towarów. 
Prosty przykład. Cena kawioru 
wahaSię Od l 20dó 210 dotarów za "  
kilogram. Óstatnió organom cel
nym przedłożono licencję, wydaną 
przez Ministerstwo Stosunków 
Gospodarczych z Zagranicą, na 
wywóz sześciu kilogramów kawioru 
za cenę zaledwie 35 dolarów! 
Według danych ekspertów szwaj
carskich, jeśliby Rosja eksporto-

Wydano w Rosji
Moskiewska spółka akcyjna 

„Oficyna wydawnicza „Nowoje 
wriemia” w wielkim nakładzie —  
320 tysięcy egzemplarzy przygoto
wała opowieść— dokument byłego 
pracownika KGB w ZSRR W. Su- 
worowa pt. „I.odołamacz. Kto roz
począł II Wojnę Światową?” .

wała swoje surowce po cenach świa
towych, państwo otrzymywałoby 
rocznie 100 miliardów dolarów.

Brakuje również mechanizmu 
kontroli walutowej. Np. według 
obowiązujących zasad, osoby praw
ne, zajmujące się handlem zagra
nicznym, powinny odprowadzać 
wpływy walutowe do Rosji, a nie 
trzymać je  na swych kontach w ban
kach zagranicznych. Jednak w 
praktyce przepis ten jest ignorowa- 
ny i nie było na razie wypadku, by za 
jego naruszenie ktoś poniósł karę.

Na Zachodzie kontrola nad 
wpływem waluty w dużym stopniu 
należy do organów celnych. W  
Rosji sprawuje ją Bank Centralny i 
rząd. Ten ostatni dotychczas niko
mu nie przekazał funkcji tej kontro
li. Dlatego nikt obecnie nie śledzi za 
tym, czy waluta z powrótem wróciła 
dó Rosji, czy też nie. (...).

Inny problem, przysparzający 
wielu kłopotów służbom celnym, to 
stosunki ze „zniżkowcami” . Tak 
określają celnicy firmy i organiza-

Na łamach prasy 
zagranicznej

cje, wobec których aktami rządu 
przewidziane są ulgowe-warunki 
opodatkowania w części dotyczącej 
uiszczania opłat celnych. W  Komi- 
tecie Celsym „zniżkowców” umow
nie dzieli się na dwie grupy. Do 
pierwszej należą różne fundacje i 
inne organizacje. Nikt nie wyraża 
sprzeciwu, kiedy przyznaje się 
dokładnie określone ulgi w  impor
cie lub eksporcie technologii, ma
szyn i urządzeń dla rozwoju przed
s ięb io rs tw  tych o rgan izac ji. 
Praktyka dowodzi jednak, że kanał 
ten często wykorzystuje się do 
pośrednictwa. Przywozi się do Rosji 
cały zestaw towarów objętych akcy
zą, uzyskuje kolosalne wpływy w 
rublach, dokonuje wymiany i znów ' 
kupuje się piwo, papierosy, towary 
powszechnego użytku i inne. Druga 
wielka grupa to duże rosyjskie, 
przedsiębiorstwa monopolistyczne: 
h u tn icze, budowy maszyn, 
przeróbki ropy naftowej. Im także 
przyznano ulgi, zarówno w ekspor
cie, jak i imporcie. Jednakże te mają 
ściśle określony cel: restrukturyza- 
ęja wydziałów produkcyjnych, mo
dernizacja .maszyn i urządzeń. 
Tymczasem przedsiębiorstwa te 
często importują d o1 Rosji towary 
konsumpcyjne niskiej jakości. Niez
naczną ich część rozprowadzają 
wśród załogi, a większość sprzedają 
placówkom handlowym. Organy 
celne~załatwiają formalności'zwią
zane z eksportem ną ulgowych wa
runkach, jednakże praktycznie nie
możliwe jest ustalenie, ęo przywozi 
się w zamian tego —  maszyny i 
urządzenia, czy tanie towary kon
sumpcyjne. W  rezultacie kształtuje 
się ponury obraz: w zakładach jak 
były przestarzałe obrabiarką ma

szyny i urządzenia, tak i pozostały, 
zaś koszty tego ponosi państwo.

Utarło się, że ładunki wojskowe 
poddawane są odprawie celńej w 
uproszczonym trybie. Wykorzystu
ją  to „handlowcy”  1 skutecznie 
posługują się wojskowymi samolo
tami transportowymi dla wywozu 
metali do bajów  bałtyckich. (...)

To  co powiedziano wyżej doty
czy naruszenia przepisów obrotu 
handlowego. Jednak wskutek obec
nej sytuacji gospodarczej kraju ob
roty handlowe niezauważalnie za
czę ły  przekształcać się v 
niehandlowe. Zwróćmy chociażby 
uwagę na ruch pasażerski. Osobom 
fizycznym zezwala się na przywóz 
towarów-o wartości do 10 tys. do 
larów. Wiadomo przy tym, że nie 
ma prawnego ustalenia „partii to
warów” . Powoduje to, że pasażer 
przywozi do kraju towar na sumę 9 
tysięcy dolarów do celów. handlo
wych i nie uiszcza opłaty celnej. Wy
korzystując niejasność w regulacji 
celnej obrotu niehandlowego i brak 

. k on tro li ce ln e j pasażerów  
podróżujących między krajami 
Wspólnoty Niepodległych Państw, 
wywozi się z Rosji praktycznie 
wszystko: żywność jako pomoc hu 
manitamą, lekarstwa, mleczko i jad 
pszczeli, produkty medycyny tybe 
tańskiej, sztabki metali kolorowych 
i inne tow ary. W szystko  to 
przepływa do krajów bałtyckich —  
Litwy, łx>twy i Estonii, a obecnie 
także do państw W NP. - 
* Kolosalne ilości rosyjskich to

warów, na które nakłada się cła przy 
eksporcie do krajów trzecich, 
wartości do tysiąca i więcej dolarów 
za tonę, wysyła się ha Ukrainę. Przy 
obowiązującym mechanizmie nie 
pobiera się opłat celnych za ładunki 
transportowane do tej republiki. 
Celnicy doskonale wiedzą, że z 
portu w Odessie towar, najczęściej 
jest to metal, natychmiast odpłynie 
do Turcji lub indego trzeciego 
kraju. (...)

Przepływ towarów z Rosji na 
Ukrainę lub do innych republik jest 
możliwy dlatego, że w Rosji nie ma 
prawa statusu granicy i obowiązują 
liczne wyjątki w kontroli celnej. Nie 
ma generalnego kierunku polityki 
zarówno wobec krajów W NP, jak 
byłych republik, które wchodziły w 
skład ZSRR. Brak statusu granicy 
państwowej niwecąr wszelkie wy
siłki służb celnych. Jeśli nawet wyk
rywają one naruszenie zasad regu 
iacji państwowej, nie mogą podjąć 
Żadnych działań prawnych. (.„ )

W  listopadzie 1992 r. Rada 
Najwyższa Rosji określiła status 
granicy państwowej tylko z krajami 
nadbałtyckimi. Obecnie ma być 
uruchomiony ha tym odcinku me
chanizm kontroli'celnej. Wobec 
Azerbejdżanu i Gruzji sprawa po
zostaje otwarta. Chociaż od lata 
1992 r. Komitet Celny, opierając się 

w a k ta c h  normatywnych rządu, 
wprowadził system deklarowania, 
licencjonowania i załatwiania for
malności celnych do tych państw. 
Kontrola celna sprowadza się do 
formalnej procedury załatwienia 
dokumentów towarowo -  transpor
towych. Zaś towary jak odpływały 
bezcła z Rosji, tak nadal odpływają.

Zbiorek wierszy pt. „Brulion” 
by łego  w ilnianina, ob ecn ie  
zamieszkałego nad brzegami Newy 
Poela Karpa, ujrzał świat w peters
burskiej oficynie „Wsiemirnoje 
słowo”.

★ ★ *

150 tys. egzemplarzy —  to 
nakład powieści H. Sienkiewicza 
^Kr^żacy” wydanej w moskiew

skiej oficynie „Izwiestija” . Przekład 
E. Jegorowej.

*  *  *

Dwie powieści I. Chmielew
skiej w przekładzie W. Sielewano- 
wej złożyły się na książkę „Co po
wiedział nieboszczyk. Wszystko 
czerwone”- Moskiewska Oficyna 
„Awanta Plus”. .

Tatiana ANDRIEJEW A

U źródeł cywili^ 
handlu sarnoch ^

W 1991 roku pojawiły się na ulicach t y n H .  
amerykańskiej firm y „Ford” . Ludzie dziwili.u '1* * * ,  
to Kolejny „przemyt”  z Niemiec, H o la n d i i * ^ 'O 1 Id 
sam ochody  sp ro w ad zo n e  p rzez Wspóln.*?' 0 * 1  

przedsiębiorstwo „V ls ta -F o rd ” , które w 
zajezdni trolejbusowej nr. 2. Jest to tym.

,V lsta-Ford”, które g S E I S j j  
iiuicjuuMiwej nr. 2. Jest to O f l

dylera samochodowej spółki „Ford”. J u ł jZ j ' ’* '  
sp e c ja ln ie  b u d o w a n e g o  d la ń  _ ,-^ O U i  - / 'S Bspecjalnie budowanego dlań  bloku w  LazdyM K 3 

w is tej placówki będzie odpowiadał s t a n d a ,^ * w V l  
firm ie i je j  filiom  rozrzuconym  po całym śwleri5 

w  przyszłości w  Kłajpedzie, fie  dziś „Fort" A"a'iX S  
liczy sam  sam ochód —  trudno powiedzieć I  '

W  ciągu  p raw ie  stuletniej historii istni 1  

przeszły ewolucję od „blaszanej Elżbietkiado*# V I  
deo” . W łaśn ie  ten ostatni model, którego alt 5DP' l1i0* W *  

w  U S A  i którego opracowanie techniczne l s a M S ^ K L  
(norm aln ie  nowy m odel kosztuje Z -3  mld) oh?i lS ( »  

przedstawicielstwie Forda w  W ilnie. Piękny * 4,  2
nowoczesnym systemem filtrów, praktyczny*

— Ile to mniej więcej m oie  kosz- c h io p c ć w IT ^ ^  
tować w  ńaszych warunkach? -  Firm* 
pytam dyrektora generalnego przed- zarówno 
stawicieIstwa M e rk ysa  S A U K E V I- 
ć lU S A .

—  O d  29 do 40 tys. DM —  odpo
wiada.

wykonywali
lisia foc-L. ™

g o ?
t —  I  ma pan nadzieję sprzedać

R Ś S g l
8trow»4
zam i.nnej.aZ?*
u r w s p R y j^ J ^ l
nW Ż KympCo ^-  i -T a k .

—  Któż z  nas może sobie na to 
pozwolić?

—  Dyplomaci, sportowcy o świa
towej renomie, biznesmeni... Kto zna 
się na rzeczy, wie, jak to rozkosznie 
prowadzić, nowego forda. T o  wspa
niałe uczucie, którego nie da się 
porównać z  żadnym  innym. Ci, co 
kupują starocie na europejskich

- cmentarzyskach samochodów, nie 
mają pojęcia o tym.

—  Ile u pana kosztuje najtańszy i 
najdroższy ford?

—  Najtańszy 15 tys. DM, naj
droższy —  „Lincoln" —  samochód 
dla prezydentów —  45 —  48 tys.
USD.

—  Chyba jednak nie m ożem y 
jeszcze m ów ić o zyskaclf firmy na 
litewskim gruncie. Przy tym stosunku 
cen prawdopodobnie pracujecie „na 
przyszłość*?.

—  Ju ż  teraz nasze ceny są tylko 
trochę niższe od tych. w  Niemczech.
Ale oczywiście na razie nastawieni 
jesteśmy raczej na remonty. Obsługa
—  to nasz podstawowy cel.

—  C zy obsługujecie również te 
stare fordy, z  .przem ytu"?

— * T o  zależy od „roku Ich urodze
nia”. Musi pani wiedzieć, że mamy 
najnowocześniejszy sprzęt i narzę
dzia, najbardziej wykwalifikowanych 
mechaników, z  których każdy ma 
wyższe wykształcenie i zna angielski.
No bo musi ucz^ć się obsługi wozu z 
zagranicznyoh-folderów, rozmawiać v .. j™  - f

obcokrajowcami. Czasem rocznik dzinny, °

mac/e woł>ec tego

miesiące. To Ma ó Z  
tak renomowinij fn> l  
obsługiwać czy*,

n ie .M a m n a d i^ iJ j
niu się  do 
„szybsi”.

— A czy moim « 

gotow iedozeiM joat 
mochodu?

—  Tak Mamy! 
sażonewazyteełirisK

—  Ciekawe, h e il  
strzeli! do gftmy p n  
pierwszego na IM  ■ 
słynnej firmy, jaĄ jtś l*

— Chyba to jaja! 
Pomyślałem, czarni (idI 
s ie  reprezentanta ii 
spółki samochodowi J 
P ojechałem  do l/SM 

w idem  z  wpdW *k** 
litewskiego pocMW  
Drasutisem 
s i ę .  Prze«zadł«®«
półroczny staż*
s ię  2 handlem samod»| 
amerykańskiego*®*

— Gdybymctó*’*  
p an a samochód,! 
radził?

—  W nasẑ ’1

n aszą k i e a e ^ 1̂  

w anla m W j i  
ch y b a  .O no": T„ , i j

, wozu bywa grubo poniżej warunków 
obsługi i wtedy odmawiamy kliento
wi. Pracujący u nas ludzie są fanaty
kami swego dzieła. Potrafią przyjść 
do pracy skoro świt i wschodzić 
głęboką nocą.

 Tę m fłośćz pewnością dopin
guje odpowiednia płaca?  ,

— Tak. Średnie pobory wynoszą 
u nas 30 —  40 tys. talonów. Ale 
wykształcenie, fachowość naszych

■syczny, nie 

—  A sainf 
jeździ?

dzomodW* ^ 111

Barber*

NA 
Orion*.
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sczęśliwy konglomerat: 
irjedszkole plus spółka akcyjna

■Boczra 14 kwietnia br. 
K # h  W .“ rozmowa o 

przedszkolach miała 
K  swój ciąg dalszy, Zate- 

8  redakcji pani Łn- 
! y^idewlG i zaprosiła na 
L^ocną świąteczną impre- 

rodzice, przedstafWicie- 
f niejakiego wydziału o ś w i a -  
plamy-/ też pewną niespo- . 
gfe sątfeę, że. zainteresuje 

— powiedziała nieco
jauao.
Herowane przez p. Łucję " 
pewia przedszkole nr 148,
11 Karoliniszfciu 12, zapi- 
&svoją dobrą kartę w  histo- 
i odrodzenia Polaków WUeń- 
pny — tu jako pierwsze 
feekfe. powstały . polskie 

przedszkolne. Stąd dzięki 
■',owanej działalności, pra- 
1 i energii p. Ł. W ojś- 

.  idy do innych przed* 
wkazówki metodyczne,

,-f praktyczne W  ciągu kil- 
!^cy  przetłumaczyła z U- 

^ S P  przedszkolny prog- 
V  tostwowała go do warun- 

Pwy | polskimi dziećmi. 
Bdy trudna sytuacja 

i> « k  tak bardzo zacią- 
*  budżecie większości ro- 

. w kierowanej
wojfaiewicz placówce 

P® wwhd, które może stać 
i ^  podupa- 

n przedszkoli, nie tylko 
igpoijkich.

~ ~  ^ k i  n a p i s  w i d -  
Ł £ ?  w e j ś c i u  d o

a M E S  w c h o d z i m y  t u t a j .  
J 3*4 p r z e d s t a w i a  . p a n a  
l ł U l  ^ W U K A ,  s z e f a  

n a  L R w i e  
! •  a k c y j n e !

• W  d w ó c h  n i e d u -  
P * ® *  a a  p ó ł k a c h ,  w  

dla  ~  k r ó l e .
°»emavrtąt. S m o c z k i ,  

E S *  h i g i e n i c z -

1  1 ‘UiTT ^ m

. kolorach, 
j  H flp fe  zabawki,

i i ̂  ̂ ■k!S»tk!^Wo*owi malu- 
^M îklei Jy^fodukowane 

i  ilfcfó i”? 4® o świalo- 
"Kyko Intematio-

'aL®04"* k“p ł«  -
Gawlika.

—  Już niezadługo będzie wszy. 
stko w  sprzedaży w  aptekach 
Litwy, w  niektórych sklepach. 
N a  razie wzory znajdują się w  
Litewskim Centrum Higieny, na 
badaniu, musimy otrzymać cer
tyfikaty. Jednak ju i  teraz za
praszamy do nas placówki han
d lowe oraz osoby zainteresowa
ne towarami d la  niemowląt i 
karmiących matek. Nasz adres 
—  ul. iCaroliniszkiu 12, telefon 
45-68-08.

—  A  do nas zapraszamy lu
dzi, którzy nie mają zbyt dużo 
pieniędzy, a chcieliby^ uzupeł
nić garderobę. Sprzedajemy nie
drogo używaną odzież zagrani
czną.—  włączyła się do  rozmo
w y  p.. Anna Grigoniene, dyrek
torka" wileńskiej filii wspomnia
nej spółki. Zaprosiła do przest
ronnego pokoju, zastawionego

C O  S Ł Y C H A Ć  
W  P O L S K IC H  

PR Z E D S Z K O L A C H ?

szeregami długich wieszadeł z 
ubraniami. Wszystkie Zagranicz
ne, w  dobrym stanie, lśniące 
czystością, doprawdy jest z cze
go  wybierać. Pani dyrektor za- 
. prasza wszystkich chętnych.

Zapytałam p. Łucję W ojśnie- 
wicz, w  jaki sposób nastąpił. terr 
mariaż przedszkola ze spółką 
zagraniczną?

v  —  Gdy zaczęły tak mocno 
wzrastać ceny dosłownie na 
wszystko Ł utrzymanie dziecka 
w  przedszkolu stawało się coraz 
droższe, rodzice jedni po dru
gich zabierali swoje pociechy. 
■Zmniejszyła się liczba grup, 
więc mniej potrzebowaliśmy po
mieszczeń. Stały wolne pokoje. 
Wpadliśmy na pomysł, aby  w y 
nająć je  komuś. Akurat ,,Pol- 
securM —  spółka o- dziecięcym 
profilu —  poszukiwała lokalu, 
by założyć przedstawicielstwo w  
Litwie. Przekonsultowałam się z 

. prawnikami; Wileńskiego M iejs
kiego W ydziału Oświaty, z kie
rownictwem. Nikt nie protesto
wał, no i przyjęliśmy lokato
rów. Bardzo d la nas dobrych, 
bo sZCzodrycb, pragnących  
pomóc. C o  miesiąc przydziela
ją nam znaczne kwoty pienięż
ne na opłaty za przedszkole dla 
tych rodzin, które mają tu dwo
je lub więcej dzieci. Wyremon-

k m , : t k

towala też spółka sporo pomie
szczeń przedszkolnych, na choin
kę dosłownie każde dziecko do
stało bardzo bogaty woreczek, 
gdzie były  czekolady z  orze
chami, pomarańcze itd. N a  dzi
siejsze święto owoce i słodycze 
też zostały zakupione z  pienię
dzy ofiarowanych przez spółkę. 
A  przecież to wszystko bardzo  
drogo teraz kosztuje.

— : Jak pani jako przedstawi
ciel w ładz oświatowych ocenia 
to połączenie przedszkola i spó
łki? —  zwróciłam się do p. Ja
niny M ATU LEV lC lE N £t również 
obecnej n a  śłwięcie towarzy
stwie pań Slgity PUSKORIEN~£, 
kierowniczki działu finansowo- 
gospodarczego n r 2 M iejskiego  
Wyjdziaiu Oświaty oraz Ludy 
PETRAUSKIENE, inspektorki 
działu kadr.

—  Jest to rzecz nowa. Sądzę 
jednak, że w  tej trudnej sy
tuacji stanowi pewne wyjście. 
Powinniśmy docenić tę pomoc 
materialną, jaką spółka udziela 
dziecięcej placówce, a  przez to 
i rodzinom.

Pani Stanisława SZOCIK, któ
ra po koncercie składała dzie
ciom i* zespołowi przedszkola 
świąteczne życzenia z ramienia 
Generalnego Konsulatu RP w  
Walnie, jakby uzupełniając po
wyższą wypowiedź dodała:

—  Patrzyłam na te roześmia
ne, różowe buzie dzieciaków, 
na ich wesołe zabawy, tańce, 
słuchałam jak  ładnie śpiewają 
i deklamują wiersze po  polsku 
i myślałam, że byłaby niepowe
towana strata, gdyby maluchy 
nie miały tego przedszkola i 
tych oddanych pań wychowaw
czyń, całego miłego personelu.

•Rzeczywiście, panie Stanisła
wa Kuzborska, Jadwiga Ksien- 
zówa, Teresa1 Janiejewa, M aria  
Ragucka, a  takie .muzyk Inna 
Czamugua z całego serca pra
cują z  dziećmi. Było to widać 
na ciekawie pomyślanym poran
ku świątecznym. M łoda wycho- 
wałwczyni Matfla R AGU CK A  
(widzimy Ją na zdjęciu z ko- 
szyozkłem ) prowadziła imprezę, 
doskonale zabawiała dzieciarnię 
i dorosłych. Sporo przyszło ro
dziców popatrzeć na popisy ar
tystyczne swoich pociech.

...Nałpijsałam w  tytule „Szczę
śliwy konglomerat". Znaczenie 
tego wyrazu tak tłumaczy słow
nik jęZ. polskiego: „Całość bę
dąca połączeniem różnorodnych 
rzeczy i przedmiotów''. Właśnie. 
Jeśli nikt i nic nie 'stanie na 
przeszkodzie, to wówczas przed
szkole i spółka mogą stać się 
szczęśliwą całością. Takich kon
glomeratów może powstać dużo 
na Wileńszczyźnie. Stąd prosta 
droga do zakładania prywatnych 
polskich przedszkoli. Być może 
za wcześnie jeszcze, dzwonić im 
podzwonne, za wcześnie zamy
kać polski' wydział w  Pomatu
ralnej Szkole Pedagogicznej. Je
śli trochę pogłowimy się 1 
mocno się postaramy —  zostaną 
polskie przedszkola lub grupy 

I y nich.
Jadwiga PODMOSTKO  

Fot. Bronisława Kondratowicz

S P O R T
ZŁOTY DEBIUT  

Ponad 20 razy. hokeiści byłe
go  ZSRR, dzierżąc niepodzielnie 
■prym* sięgali po  tytuły najlep
szych na świecie. C o  prawda, 
dw a ostatnie lata z  rzędu na 
światowym „tronie" zasiadali 
Szwedzi. Oni też uchodzili za 
głównych faworytów rozgrywa
nych ostatnio w  Niemczech ba
talii 'o palmę pierwszeństwa na 
świecie. Niestety, rzeczywistość 
zechciała inaczej: w  niedzielę 
w  wielkim finale „Trzy Koro
ny'* przegrały z  reprezentacją 
Rosji —  1:3. /

Emocje nie lada towarzyszy
ły  spotkaniom póffinałowym. 
SZwedzi- dopiero w  dogrywce  
przechylili' szalę na" swoją ko
rzyść, zwyciężając Czechów —  
4:3 p o  remisie *r| 3:3 w  pod
stawowym  czasie gry. W  innym  
pojedynku Rosja natomiast sto
sunkowo łatwo w ygra ła  xz K a-, 
nadą —  7:4, chociaż początek me
czu był wyraźnie na korzyść 
drużyny „Klonowego Liścia4*.

'W  ten sposób mistrzowie krą
żka Rosji, którzy pod tym szy
kiem startowali w  mistrzostwach 
świata po raz pierwszy, nawią
zali do wspaniałej passy dru
żyny byłego ZSRR i  wywalczy
li „złoto". W  meczu o 1 3 loka
tę Czechy pokonały Kanadę —  
5:1, sprawiając" tym samym, że 
tyto razem drużyny zza ocea
nu znalazły się poza podium.

Do grupy „BM spadła Szwaj
caria po  przegranej z Norwegią  
—  2:5, W  roku przyszłym jej 
miejsce Zajmie W ielka Bryta
nia.

„EK R AN A S" ODSKOCZYŁ  

„Gwoździem4* ostatniej kolej
ki piłkarskiej ekstraklasy Litwy 
było  spotkanie poniewieskiego 
<rEkranasu" i wileńskiego „Zal- 
girisu" —  zespołów, jakie kro
czyły łeb w  łeb w  rozgrywkach, 
gdyż dzielił je  ledwie punkt.

W  sobotę „Ekrenas” będąc

gospodarzem meczu w  obecno
ści 7 tys. widzów zwyciężył 
„Zalgirls44 —  1:0  i odskoczył od 
najgroźniejszego konkurenta. Na  
koncie „Ekranasu" —  35 pkt, a 
„Zalgirfs" gromadzi. 32 pkt.

W  Innych meczach kowieńska 
„Banga" pokonała ROM AR M o- 
żejki —  1:0, a  wileński „Pane- 
rys** wygrał z  „Gelężkiis -vil- 
kas" W ilno  —  2:0.

LEW IS SIĘ PRZYMIERZA  

8 -krotny mistrz Igrzysk Olim
pijskich amerykański lekkoatle
ta C. Lewis przymierza się - 
wziąć udział w  Igrzyskach O - 
limpi/jskich roku7 1996 ‘w  Atlan
cie i —  rzecz jasna —  uzupeł
nić medalową kolekcję/ Trudno 
powiedzieć w  jakich konkuren
cjach wystąpi fenomenalny A-' 
merykanin, specjalista od sprin
tu: i  skoku w  dal. W  każdym 
bądź razie oświadczył wszem i 
wobec, że w  najbliższym czasie 
przymierza się wystartować w  
biegu na dystansie 400 m.

Jeśli Lewis dotrzyma słowa, 
Igrzyska w  Atlancie będą czwa
rte w  jego karierze.

„CHIŃSKI M U R "
PRZED PO LAK AM I

M ęska reprezentacja Polski 
wystąpi w  grupie „ A “ pierw 
szej kategorii turnieju drużyno
wego  mistrzostw świata w  teni
sie stokowym, które w  dniągh
11— 23 m aja br. rozegrane zo
staną w  Goeteborgu. Rywalami 
A. Grubby i jego  kolegów bę
dą Belgowie, Chińczycy, Koreań
czycy (południowi), Austriacy, 
AngKcy, Japończycy ł  Ameryka
nie. W  grupie ,,B** zagTają: 
Szwecja, Niemcy, KRŁ-D, Kana
da, Francja, Rosja; W łochy I 
Czechy.

A  oto jak  się przedstawiają 
zestawienia grup pierwszej ka
tegorii w  turnieju kobiet: grupa 
„ A “ —  C hinyr KRŁ-D, W ęgry, 
Rumunia, Szwecja, Niemcy, Da
nia, U SA ; grupa „B,ł —  Korea 
P łd , Francja, Hongkong, Rosja, 
Japonia, Anglia, Finlandia, Sło
wacja.

Z a ję c ia  m etodyczne
dla nauczycieli szkół i przedszkoli

Dobiega końca rok szkolny, 
uczniowie już myślą o  waka
cjach, dla nauczycieli natomiast 
rozpoczyna się okres wszelkich 
kursów dokształceniowych i za
jęć  metodycznych. Organizuje je  
również Polska Macierz Szkolna 
na Litwie. Wiceprezes tej placó
wki pan Józef Kwiatkowski za
prasza pedagogów oraz przed
szkolanki-na następujące zaję
cia:

5— 7 maja o godzinie 11 w  
przedszkolu nr 163 (Szeszkine, 
Gelyonu 1>, odbędą się zaję
cia dla kierowniczek oraz meto
dy czek .polskich przedszkoli (do
jazd autobusem nr 40 z placu

Łukiskiego, _ przystanek Paber- 
żes).
v 6  maja o godz. 15 w  lokalu 
Polskiej Macierzy Szkolnej (Pau- 
pio 26) odbędzie się zajęcie me
todyczne dla nauczycieli histo
rii.

6  maja o godz. 15 w  W ileń
skim Domu Nauczyciela odbę
dzie się seminarium dla nauczy
cieli jęz. angielskiego szkół pol
skich. Organizatorzy —  FMSz 
oraz Centrum Rady Brytyjskiej.

7 maja o godz. 15 w  W ileń
skiej Szkole Średniej im. W łady 
sława Syrokomli gdańscy meto
dycy przeprowadzą zajęcia dla 
nauczycieli historii oraz poloni
stów. Inf. wŁ

Radio „Znad W illi4* codzien
nie ąd 14.00 do 02.00 na,-czę
stotliwości 69,05 M Hz proponuje 
następujące stałe pozycje prog
ramu:

Serwisy informacyjne: od
14.00 do 24.00 co godzinę.

Przegląd prasy: 14.40.
Ogłoszenia reklamowe: 15.15, 

16.15, 18,15, 21.15.
Serwis sportowy: 15.40.
Przegląd imprez kulturalnych: 

16.40.
Wieczór w  telewizji: 18.35.
Konkurs błyskawiczny: 18.40.
■Dobranocka: 20.30.
Muzyczna noc: 24.00.

Zapraszamy również do shr- 
ęłit n la następujących progra
mów:

Wtocek, 4 maja: 20.30 —
„Jakubek l Brzoskwinka", ode. 
29. 23.10 —• „Muzyka i coś wię
cej44.

Sjoda, 5 maja: 20.30 —  ̂
„Jaktibek i Brzoskwinka44, ode. 
.30. 21.30 —  „Styl". 23.10 —  „O  
gwiazdach i gwiazdkach".

Czwartek, 6  maja: 17.15 —  
Konkurs muzyczny „3 razy tak".
20.30 —  „Jakubek i Brzoskwin
ka", ode. 31. 23.10 —  „Portret 
artysty*.

Piątek, 7 maja: 20.30 —  „Ja
kubek i Brzoskwinka", ode. 32. 
23.10. —  „Polska lista przebo
jów ".

Dział reklamy radia- „Znad 
W ilii" : 2019 Viinius, al. Laisves 
60, teł. 42-94-57.

T r u d n e  d n i  w  m a j u

W edług uątaleń naukowców 
dla osób acjhoroiwanydł i mniej 
odpornych niesprzyjające dni dla 
zdrdwla w  maju przypadają na 
5 (13— 15), 7 (14— 16), ' 13 (17—  
,18), 15 (11— 12), 22 (14— 16) I 
27 (13— 15). W  nawiasach po

dane są godziny możliwego na- 
sftlcnjta d ę  ghoroby. W  związku 
ze zmnlejspbtafą Ilością ozonu w 
atmosferze należy zmniejszyć 

przebywania na słońcu. 
N a  drogach szczególnie uważać 
należy 8 1 21 maja.



„ K U R I E R  W I L E Ń S K I " maja i

Zapraszamy
DO WYJAZDÓW 

KOMERCYJNYCH 
DO POLSKI, 
RUMUNII 

Zwracać się: Vilnius, 
tel. 26-42-50.

(Zam. 2049)

Ekrany
PERGAUG —  „Dyplomatyczny 

bagaż" (Francja) o 12, 14, 16, 
18, 20 .

V tL N IU S  —  „N a  Imię —  N i 
kita" o  11.30," 13.45, 16,^18.15,
20.30.

D R AU G YSTE —  5, 8 , 9 ma. 
ja  —  „An io ł-3" (U S A ) o 15.30,
19.30. „N ie  odpowiadajcie na te
le fon " (U S A ) o  17.30.

A U S R A  —  „ W  obliczu praw 
d y " (Indie) o  10.30, 13, 15.30, 18,
20.30.

ORGANIZACJA 
KUPUJE CZEKI 

INWESTYCYJNE 
Zwracać się: Vilnius, tel. j  

j 63-79-75 w godz. 0d 9.00 j 
i do 18.00.

(Zam. 2024)

KUPUJĘ  

różcoiWdny nikiel, pallad, rod.
2}witioać się: V llnlus, tel. 64-

12-95, 64-16-37, wieczorem —  
64-20-12.

(Zam. 2015)

KUPIĘ

3-poh^oiMfe mieszkanie na 1—  
2 piętrzę, w  rejonie Sayanoriu, 
Lazdynal, Ytrśollśkśa.

2wra<ł»ć sjtę: Viln|uą teŁ 66 - 
04-98 w  godz. 9— 17 1 46-61-57 
od godz. 20 .

(Zam. 2048)

P O  W YSO K IEJ  CENIE

Skupujemy cpsekl Inwestycyjne  
na Wileńszczyźnie.

ZłwifUBĆ się: V31nju8, Kaiwari- 
ju  62 (naprzeciw rynku), tel. 73. 
21.72 od godz. 9 do 17.

(Zam. 2043)

P o  wysokiej cenie

. SK U PU JEM Y

czoki Inwestycyjne.

Zwracać się: Vilnius, tel. 65- 
28.91.

(Zam. 2009)

AGENCJA 
INFORMACJI 
I REKLAMY 
„INTINA" 

przyjmuje i udziela wszel
kich informacji pod nu
merem telefonu w Wilnie 
76-29-01.

(Zam. 2042)

FIRMA TURYSTYCZNA

„AL VI a

stale organizuje popłatne dwudniowe 

PODRÓŻE Z NOCLEGIEM DO POLSKI. „ 

Zwracać się: VilnJus, ul. Stirnij 27—300, tel.
73-80-17, 73-80-59, Kaunas — teł. 20-09-14.

(Zam. 2012)

Organizujemy podróże do Polski
— DO SZCZECINA — 13 maja
— DO KĘTRZYNA — 7 maja.
Przekroczenie granicy poza kolejką. Bilety do Szcze

cina sprzedajemy do 7 maja.
Zwracać się: Yllnlus, tel. 56-49-50, 42-04-03.

(Zam. 2046)

WSPÓLNE LITEWSKO-IZRAELSKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO

„O  L I Z E I 1*
ZATRUDNI CHAŁUPNIKÓW

do klejenia płatów i szycia podszewki do damskich 
torebek z cienkiej skóry. Zarobki wysokie, opłata a- 
kordowa.

Chętnych prosimy zwracać się pod telelonem: 26-47- 
94, 20-44-75, 26-43-65, 26-76-40, albo pod adresem: VII- 
nlos, ul. Darlaus ir Girćno 42 (III piętro).

Potrzebni są również nastawiacze urządzeń krawie
ckich.

* (Zam. 1974)

T e l e w i z  j  a
W TOREK, 4 M A J A  

L T V ^  ~

9.00 —  Program. 9.05 —  Tele-
giełda. 9.15 ------- 01... 02... 03.
9.45 —  Studio sportowe. 10JL0
—  Zdrowie. 18.00 W iadom o
ści. 18.10 — -Karuzela telew izyj
na. 18.40 —  Premiera filmu dok. 
„Elegia artyście". 19.00 —  W ia 
domości w  jęz. ros. 19.10 —  
Forum telewizyjne. Spotkanie z 
ambasadorami k ra jów  zagrani
cznych na Litwie. 20.30 —  Do
branocka. 21.00 —  Panorama.
21.30 —  Serial Angielsk iej T V  
„M iasto kapitału1'. 22.25 —  Festi
w al współczesnej muzyki litew
skiej. 23.15 —  W iadom ości w ie 
czorne, 23.30 —r■ Po  kolacji.

W anszawa

10.00 —  W iadom ości. 10.10 
— ■ M am a i  ja . 10.25 —  Domo
w e  przedszkole. 10.50 —  Poroz
m aw iajm y o  dzieciach. 11.00  —  
„Kapitan C on rad " (3) —  serial 
prod. francusko -  polsko .  hisz
pańskiej. 12.00 —  G iełda pracy
—  giełda szans. 12.15 —  Przy je
mne z pożytecznym. 12.30 —  
Program  poradniczy. 13.00 —  
W iadom ości. 13.10 —  Program  
dnia. 13.15— 17.00 —  Telew izja  
edukacyjna. 17.05 —  D la  dzieci:
T ik -T ak ". 17.50 —  M uzyćzna  

Jedynka. 18.00 ***—  Teleezpress.
18.25 —  „Bill C osby  sh o w " —  
seria l prod. U S A . 18.50 —  A u -  
t oman i a —  m agazyn m otoryza- 
cyjny. 19.15 —  Odolańska 10
—  m agazyn historyczny. 19.40
—  „Ściśle ja w n e "  —  program  
publicystyczny. 20.00 —  W ie 
czorynka. 20.30 —  W iadom ości.
20.55 —  7 minut d la  ministra 
pracy. 21.15 —  „Sam Houston
—  legenda Tek sasu " (2) —  w e 
stern prod. U S A . 22.30 —  Listy 
o gospodarce. 23.00 —  Ć o  s ły 
chać —  A n d rze j i Jacek  Z ie 
lińscy. 23.15 —  Arch itektura k o 
ściołów . 23.45 —  W iadom ości.

Ostanklno

7.00 —  Dziennik. 7.20 —  
Twórczość ludowa. 7.50 —  Film  
anim. 8.35 —  Film  d la  dzieci 
„Przygody  czarnego rum aka".
9.00 —  N o w e  pokolenie w yb ie 
ra. 9.50 — • K iosk muzyczny. 
10.20 —  Pod znakiem  , 3 " .
11.10 —  Serial anim. „Szekspi- 

4 iada". F. 4. „Sen letniej nocy".
11.40 —  Sto dni B. Clintona.
12.25 7 -  Film  lab. 14.00 —
Dziennik. 14.25 —  Film  anim. 
„Książę i Rusa teczka". 14.50 —  
M iędzynarodow a nagroda bale
tow a „Benua na scenie Teatru  
W ie lk iego ". 16.45 —  W sp an ia ła  
siódemka. 17.45 —  O  pogodzie. 
17.50 —  Temat. 18.35 —  T V  film  
fab. „C isza". Ode. 3. 19.40 —-
Dobranocka. 19.55 —  Reklama.
20.00 —  Dziennik. 20,40 —  M . 
M agom ajew . 21.25 —  T V  film

Kalendarium
* W to rek  (4 .V ) jest 124 dniem  

1993 r: D o  końca  roku —  241 
dni.

* Znak  Zod iaku —  "Byk.

* Im ieniny: M on iki, Floriana.
* W sch ód  Słońca —  5.36, za

chód —  20.59. Długość dnia 15 
godz. 23 min.

Pogoda
Litewska Służba H ydrom eteoro

logiczna przew iduje na 4 maja 
nieznaczne zachmurzenie, krótko
trw ałe opady, w iatr zachodni, 
um iarkowany. Tem peratura 17 —  
19 stopni ciepła, - 

W  ciągu następnych dwóch  
dni nieznaczne opady, tempera
tura w  nocy 5— 10, w  dzień 
15— 20 stopni ciepła.

fab. „Droga heroiny". Ode. 4.
22.25 —  M agia mody. Podczas 
przerwy —  o  23.00 —  Dziennik.
23.40 —  Bal w  pałacu petersbur- * 
skim. 0.25- —  T V  film fab. 
..W ielka przerwa". Ode. 3— 4.

T V  Rosji
7.00 —  W ieści. 7.20 —  Rekla

ma. Program. 7.25 —  Źródła.
7.55 —  T V  spektakl dla dzieci.
8.55 —  N o w y  stary świat. 9.25
—  Tylko dla was. 9.55 —  Pro
gram  d la  dzieci. 10.20 —  Film 
anim. d la  dorosłych „Sadko".
10.40 —  Reportaże K. Mażeiki z 
„M ałej Europy". 11.10 —  Film 
fab. 12.40 —  Kwestia chłopska.
13.00 —  W ie ś c i 13.20 —  Rek
lama. Program. 13.25 —  N a  roz
drożach losu. 14.10 —  Zygzak  
sukcesu. 15.10 —  Spektakl T V  
„M iłość pod wiązam i". 15.55 —  
M iędzynarodowy konkurs M . 
M ironowa. 17.25 —  Film fab. 
„N ie  smuć się". 18.55 —  Rek*

_ lama. 19.00 —  W ieści. 19.20 — '  
'  Reklama. 19.25 —  Święto co 

dzień. 19.35 —  Serial „Santa
B arbaraM. (162). 20.25 —  Balet 
Petersburga). „Pluskwa". 21.10 —  
M aski show. 21.55 —  Reklama.
22.00 —  W ieści. 22.20 —  M ów ią  
gwiazdy. 22.25 —  Karuzela spor
towa. ‘ 22.30 —  N ocny  klub Es 
En Si. 23.30 —  Film  fab.

ŚR O DA, 5 M A J A  

L T V

9.00 —  Program. 9.05 —  Pod  
własnym  dachem. 9.50 —  Film  
Niem ieckiej T V  „Starzec". 18.00
—  W iadom ości. 18.10 —  „Ciepły  
dom ". 18.35 —  Serial T V  „Sąsie-
dzi". 19.00 M iędzynarodowy
turniej koszykówki kobiet. Lit
w a — Słowacja. Podczas przerw y
—  19.35 —  W iadom ości w  jęz. 
ros. 20.20 —  M iniatury muzycz
ne. 20.30 —  Dobranocka. 21.00
—  Panorama. 21.30 —  Brzeg.
22.30 — -M iędzynarodow y festi
w a l popularnych piosenek. 23.15
—  W iadom ości wieczorne.

W arszaw a

10.00 —  W iadom ości. 10.10 —  
M am a i ja . 10.25 —  Dom owe  
przedszkole. 10.50 —  Porozma
w ia jm y  o  dzieciach. 11.00  —  
„Sam Houston —  legenda Tek
sasu " (2) —  western  prod. U SA .
12.10 —  W iadom ości. 13.10 —  
Program  dnia. 13.15— 17.00 —  
T e lew iz ja  edukacyjna. 17.05 —  
„Sanu o  so b ie *  —  m agazyn na
stolatków. 17.50 —  Muzyczna  
Jedynka. 18.00 —  Teleexpress.
18.25 —  „Szczęścia nie można 
ku pić" (8 -ost.) —  serial prod. 
kanadyjsko  .  francuskiej. 19.15 

[| § §  Stop —  program  ekologicz
ny. 19.35 —  Laboratorium  —  po
lowanie. 20.00 —  W ieczorynka.
20.30 —  W iadom ości. 21.15 —  
Finał Pucharu Europy w  piłce 
nożnej. 23.05 —  N asze  polskie...
23.30 —  Leksykon polskiej mu. 
zyki rozryw kow ej. 23.45 —  
W iadom ości. 0.10 —  G orąca li
nia. 0.20 —  „T a rg i"  —  film  fab. 
prod. w ęgiersk ie j. 1.55 —  P rog - ■ 
ram  rozryw kow y. 2.15 —  „Punkt 
w id zen ia " (6 ) —  serial TP. 3.05
—  T o  lubię —  jazz. 4.00 —  N a j 
w iększe w ydarzenie X X  wieku
—  „1939—^1945. T raged ia" (2) —  
serial dok. prod. franc.

SPR ZED AJEM Y  

łotewskie segm enty „Krim ulda" 
(białe, czarne) i  miękkie kom
plety salonowe „Klara*1.

Zwraqać się: V llnlus, tel. 61- 
71-52. (Zam. 2029)

DROGO SKUPUJEMY 
CZEKI INWESTYCYJNE

Płacimy od razu.
Zwracać się: Vilmus, 

Jasińskie 1/8, tel. 22-31-70 
od godz. 9 do 43 i od 14 
do 10 w dniach pracy.

(Zam. 2035)
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K U R IE R
Wileński

Dziennik społeczno-polityczny 

Sejmu i Rządu Republiki Litew
skie]. Ukazuje się od 1 lipca 

1953 r.

N a s z  a d r e s :
Lalsv6s  pr. 60,
2044, Vilnius 
Lletuyos Respublika

Kod 67218 

Cena 9 talonów.
W  Polsce —* 1000 zł.
Zam. 1355
N r  re jestracji —  322. 

Drukuje Państwowe  

Przedsiębiorstwo „Spauda"

T E L E F O N Y :  Redaktor —  42-79-01, zastępcy redaktora —  
42-79-04, 42-79-48, sekretarz odpowiedzialny — -42-79-49.

D z i a ł y :  państwa 1 samorządu terenowego —  42-78-63, ekono
miczny —  42-78-54, etyki, rodziny i p raw a —  42-79-64, prawnik
—  42-75-76, szkolnictwa i młodzieży —  42-79-73, 42-69-86, tycia 
politycznego —  42-78-81, ż y d a  w si —  42-79-68, 42-78-90, stołe
czny oraz aktualności —  42-79-77, handlu, usług i komunikacji

—  42-79-56, literatury I sztuki —  42-79-88, felietonów 1 sportu
—  42-90-63, listów —  42-69-65, kom ercyjny oraz organizacyjny
—  42-72-70, korespondenci: na rejon wileński —  42-78-90, 
45-03-45, solecznicki —  52-780, św lędańsld  —  44-21-46, trocki i 
szyrwincki —  62-42-67, fotokorespondenci —  42-90-81, tłumacze
—  42-90-60, 42-72-71* styliści —  42-72-92, maszynistki —  42-77-72.
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